
~ena nomeru Zł. 3 PR f:'ROLET .4RllJSZI!. WSZYS'l'KICH KRAJOJJ' ŁICZClE Sf~I Juź 56 · milionów podpis6w 
złożono pod Apelem Pokoju w ZSRR 

MOSKWA (PAP), - Jak wynika z 
danych, które napływają do Radziec· 
kiego Komitetu Obro1'iców Pokoju, 
od dnia 30 czerwca do 5 lipca Apel 
światowego Kongresu Obrońców Po­
koju, domagający się zakazu broni 
iltomowej, podpisało na terenie całe­
go Związku Radzieckiego 56 milionów 
807 tysi(!cy 705 obywateli radziec­
kich. 

stwu więcej zboża i tym samy 
wnieść swój wkład w dzieło obron 
pokoju, 

W Moskwie Apel światowego Ko 
gresu Obrońców Pokoju podpisał 
już dotychczas 2 miliony 687 tysięc 
osób. 

W Leningradzie pod a.Pelem złoży 
Io podpisy 1 milion 300 tysięc~' osó 
w Kijowie - 437 tysięcy, '3aku -

ORGAN WK i ŁK POLSKIEJ ZJEDNOCZON EJ PARTII ROBOTNICZEJ 
Aprobując jednomyślnie oświadcze· 

nie Rady Najwyższej ZSRR 1 porlpi• 
sując apel, domagający się zakazu 
broni atomowej, ludzie radzieccy po­
pierają w całej pełni pokojową, sta. 
linowską, politykę zagraniczną, rządu 
i·adzieckiego i wyrażają swą solidar­
ność ze wszystkimi zwolennikami po· 
koju na całym świecie. 

405 tys„ w Tbilisi - 244 t · 
Swierdłowsku - 323 tysiące 
sie - 256 tysięcy, w Staling 
168 tysięcy, w Gorkim - 24 

ROK Ili (VI) l.óD~, PIĄTEK 7 LIPCA 1950 ROKU. :'\r 18.S 

Akcja zbierania podpisów 
dalszym ciągu na terenie 
Związku Radzieckiego. 

Hist dokumen t Podpisując Apel Sztokholmski, kol 
choźnicy, traktorzyści i kierowcy 
kombajnów zobowiązują się przepro· 
wadzić zbiory bez zarzutu, dać pań· 

Akcja zbierania podpisów po 
Iem, domagającym się zakazu 
atomowej przekszlałciła się w 
ną, ogólno-narodową maniiesta 
dzi radzieckich, golowyd1 do 
spral'<-y pokoju i bezpieczeństw 
dzynarodowego. o rycz ny 

Rząd Rzeczypospolitej Polskiej oraz Rząd Niemieckiej Republiki Demokratycznej Kim Ir Sen-naczelnym dowó 
W Z ma Cni 8 i ą d Z i 8 ł 0 P 0 k 0 i U Porażka k~°(p~~~sk:~e~;k;ń!ki~~;e~od 

Pori lnc~on UJ9zuolongl 
Podpisanie układu między Rzeczpqspo·li~ą Polską a Niemiecką PEKIN (PAP) - Agencja Nowych I bowy Mac Arthura potwie1·dza" 

R blik D k • I • • • • • • Chin donosi z Phenjanu, że prze·.--od· mość, że wojska północno-korea epu ą emo ratyczną 0 WytyczeDlU USta ODeJ I ISłDleJąCeJ niczący koreańskiej Rady .'.\'Iinistrów zajęły port Inczon. Posuwaj<! się 
I k • • k• • • , • Kll\1 IR SEN został mianowany na- ró\vnież naprzód na wybrzeżu ,..J„c po S O·DlemJeC JeJ graOICY paDSłWOWeJ czelnym dowódc11 armii Kor2ańskiej nim w Korei w i·ejonie Pohm1g w 

K o lU u N I K AT wie z ambasadorem Fryderykiem Wol Art. 3 Republiki Ludowo - Demokratycznej. lcgłości 30 km. na pohtdnie od 
o podpisaniu układu między Rzecz· fem na czele. LONDYN (PAP) - Jak donosi z c~ok. ~omunikat pod!a:e~la, że. . . ZJe połnocno - koreanskie nai·' Pos...,..lit" Polsk" a Niemiecl,·ą Repu· Ze strony władz wojewódzld<!h go- Tokio Agenc'a Reutera rzeczmk szta „~ „ -c Dl ty · t · o! KomisJ' a ta składa się z 8 człon ·' ' . . Jednocześnie na południe na ' bliką Demokratyczną 0 wytyczeniu ści powitali: przewodniczący iirezy. a wy czema w ereme P • bu l\1ac Arthura za. komumko.wał, ze 

1
. na zaclio'd, ' 

:I. "'" · 'd l l · R d N d · sko - nicmieckieJ· granicy pańsh\ o kó"·· z któr..,ch czterech mianuje ł b b ustalonej i istniejącej polskJ•!liemie· c mm .v OJewo z c CJ .a Y ar:> oweJ - ~ . . p 1 k' •. . wysy ane są o ecmc w try ie przy- PEKIN (PAP) J k d k' . . . t . Józef Szła1iczyński w imienin Woj wej, wymienionej w art. 1, wyso- Rząd Rzeczypospohte3 os .1e1 .1 śpieszonym posiłki dla wojsk amery- . ~ . - a < 
c ·1e1 gramcy pans woweJ. .r ~k~ Polskiego, dowÓdca oh-ręgu Vfoj: kie, układające si~ strony, powo· cz~e~ech, rzą~ !ymczasowy N1en~1e kańskich w Korei. Wojska północno. P~e?Jan ~gencJa ~owych Ch 

5kowego gen. Strailewski oraz przed łują mieszaną komisje polsko-nie ck1eJ Repubhk1 Demokratyczne3. koreańskie posuwaja sie naurzód i o:a mm1strow1~ poh1dmowo-k~rea '\TARSZAWA (PAP) - W dniu 6 
lipca br. przybyła do miejscowo8ci 
granicznej Zgorzelec nad Nysą Łu· 
życką delc11:acja rządowa Niemieckie.i 
Republiki Demokratycznej, celem 1iod 
pisania układu o wytyczeniu ustalo­
nej i istniejącej granicy między Pol. 
ską a Niemcami. 

t .. I 1 dz . 'd l . l . . mieck" z siedziba. w 'Yarszawie. I . ł k'lk . . - < .- - rządu marionetkowego, ktorzy s aw1c1e e w a WOJewo z nc i, m:IeJ- „ Ję y i a m1eJscowosc1 • .. wali za czasów amerykańskieJ· 0 skich, partii politycznych i licznie A K d t f t A zgromadzona ludność. rt. 4 orespon ~n r~n owy gencJ1 cji wojskowej - Kim Hyo Suk 
R~utera s~wierdza_, .ze w _walkach z Tong Yel - oświadczv;l; · 

Przy powitaniu kompania WP od- ~Iieszana kon11.51.a po!~ko _ ni·e· d' , • . k n h w połnocnynu Koreanczykam1 pod Osan udział w walce 0 je(•,\· dala honory wojskowe. Orkiestra WP ~ ro Jęcia czynnosci, W$ ·aza yc_ Amerykanie stracili 30 - ~5 proc. słość Korei. '<l- ~\,, 
- miecka zbierze się nie później niż art 3 kł d b l J dd - · odegrała polski i niemieckfu hymn w dniu 31 sierpnia 19;)0 r., cefom • • . s. a u oso owego, wa czącyc 1 o z1a WASZYNGTON (I~ ·1.'.J • 

państwowy. łów, a nie tylko 15 - 20 p1•oc„ jak urzędowo do wiadon~ \c'n 
W skład delegacji wchodzili: 
przewodniczący delegacji - OTTO 

GROTEWORL, prezes Rady Mini­
strów, 

Georg Dertinger~ minister :spraw 
zagr::micznych", 

Heinrich Rau, minister plano"l'•ania, 
Georg Handke, minister haadlu za. 

f:l'anicznego, handlu wewnętrzno-n!e­
micckiego i zaopatrzenia mate;;iaiowc 
go, 

Dr Geyer, sekretarz stanu w Kance 
farii Pailst\va, 

Anton Ackermann, sekretarz sta­
nu w ::.\Iinisterstwie Spraw Zagranicz 
nych, 
'Hans \Varnke, sekretarz stanu w 

.Ministe1·st1:ic Spl'aw Wewnętrznyc·l1, 
Willi Rumpf, sekretarz w ·~un~.;;trr 

stwie Finansów oraz wyżsi urzędnicy 
-Z\Iinizterstwa Spraw Zagranicznych 
N. R. D. 

Delegację rządową Niemiecldej Re-­
publiki Demokratycznej powitali: 

JóZEP CYRANKIEWICZ, prezes 
Rady )Iinistrów, 

Hilary Chełchowski, wiceprezes 
Rady Ministrów, 

Po pO\dbniu czlonlmwie obu dele­
gacji i·ządowych udali się Jo Domu 
K111tm·y miasta Zgol'Zelec, gdzie na­
stą.pilo podpisanie układu o wy\,ycze­
niu ustalonej i istniejącej i\l':tnicy 
między Polską a Niemcami. 

Po przybyciu obu delegacji rz'ądo 
wych zgromadziły się na rynku mia 
stł• Zgorzelec wielotysięczne .rze.:zc 
lu<lno8ci miejscowej oraz przyhyłe z 
polskich miejscowości granicznych li­
czne delegacje fah1·~·:;: i zakład-Sw pm 
e:y, pai-tii politycznyc11, Związków Za 
wodo"·ych i organizacje spoleczne. 

Na wiec zgromadzonej lud11ości 
przybyły równie-i; :i; granńcmych miej 
scowo ~ci Niemieckiej Rep11hliki Demo 
krntrcznej liczne delegacje niemie. 
ckich za1d:1diiw prac~' oraz organiz~1-
cji llOlitycznych i społeczlly~h, któ1·c 
przyłączyły się do wiecu ludności poi 
skiej, 01·ganizując z okazji podpisania 
układu wspólną manif~tację polsko. 
niemiecką na rzecz pokoju i przyjaź­
ni między obu narodami. 

Do zgromadzonej lmlności pohklej 
i niemiec!Hej przemówili owacyjnie 
witani premie1· Józef CyrankiewJcz i 
premier Otto Grotewohl. Hlstorycz11y 
~kt pod11isania układu granicznego zo 
stał entuzjirntycznie powitany 1n·zez 
Zg-l'omadzone rzesze lu<l.nodci obu na­
rndów. 

Stefan Wierbłowski, kierownik Mi 
nisterstwa Spraw Zagranicznych, 

Stefan Jędrychowski, minister, za. 
ztępca przewodniczącego Państwowej 
Komisji Planow::nia Gospodarczeg;o, 

Jan Rabanowski, minister konmni­ W godzi11acl1 wieczornych premier 
Józef Cyrankiewicz wydał przyjęcie 

;1auki i dla 1>rzybylych gości. 
kacji, 

Adam Rapacki, 'minister 
szkół wyższych, • 1 Delegacja rządowa Niemieckiej Re I 

Stefan Dybowski, minister 
i sztuki, 

kultury publiki Demokratycznej opuściła Zgo 
rzelec około godz. 22, żegnana prze3 
członków delegacji polskiej z premie. 
rem J. Cyrankiewiczem na czele oraz 
przez 11l'Zedstawicieli władz wojewódz 
kich, miejscowych i zgl'omadzoną 
ludność. 

Czesław Bayer, wiceminister han­
dlu zagranicznego, jak również wy,!· 
:::i urzędnicy l\Iinisterstwa Sp:·aw Za. 
granicznych oraz przedstawiciele mi­
sji dyplomatycznej NRD w Wai:sza. 

U K Ł A D f ustalające granicę na Odrze i Nysie 
f11iędzy Rzeczpospolitą Polską a ł,użyckiej, realizując po!;;tanowicnia 
~iemiec:ką Republik<! Demokra- warszawskiej de-klaracji Hz)!du Rze· 
t~·czną o wytyczeniu ustalonej i <·zypos1>olitej Pol-;kiej i delegacji rzą. 
istniejące.i polsko - niemiecldć>j c;u tymczasoweg·o ~iemieckicj Re1m-

g;l'anicy pai1~twowej. bliki Demokratycznej z dnia 6 czerw 

Prezydent Rzeczypospolitef Pol­
skiej i Prezydent Niemieckiej Repu· 
bliki Demokratycznej, pragnąc •lać 
wyraz woli utrwalenia pokoju 11m\ • 
szechnego i chcąc przyczynić ~;ię do 
wielkiego dzieła zgodnej wsi1ólprai:y 
miłujących pokój narod1)w, ~w::l2:yw. 
szy, że współpraca ta międ~y naro· 
dem polskim i niemieckim scz1a 'Się 
możliwa. dzięki rozgromieniu niemie· 
ckiego fa;;zyzmu przez ZSRR i po,;tr­
pująccnm rozwojowi sit demokratycz 
nych w Niemczech oraz chcąc po tra­
gic:i:nycl1 doświadczeniach hitleryzmu 
stworzyć niewzruszone podstawy dla 
pokojowego i dobrosąsiedzkiego współ 
życia obu narodów, pragnąc ustabili· 
zować i umocnić wzajemne stosunki w 
oparciu o porozuntienie poczdam>1kie, 

ca 19ii0 r., uznając ustaloną i islnie· 
jącą g·ranir~ jako nienaruo.;zaltt:! gra· 
nicę pokojn i lffZ).iaźni, która nie 
dzieli, lecz łączy oba narody - 11o~ta 
nowili zawrzeć niniej~zy układ i mia 
nowali jako swycl1 pełnomoen1kiiw: 
Prezyde11t Hzeczypos11olitej PoJc;kiej 
- 1ian1t Józefa Cyrankie\\ icza, 1ireze 
rn Rady :mni;;trów. pa11:1 Stefana 
'Yierblowskiego, kierownika :mni4et· 
stwa Spraw Zag·ranicznych, Prezy· 
tlent :Niemieckiej Republiki Demokra­
tycznej - pana Otto Grlfltewohla, 
prezesa Rady l\linistrÓ\\\ 1rnna Geor· 
ga Dert.ingcra, ministra s1>raw zn­
granicznyC'h, którzy, po wymianie 
swych pełnomocnictw, uznanych za 
sporządzone w dobrej i należytej fot· 
mie, zgodzili się na następujl!::c pt>­
stanowienia: 

Art. 1 
Wysokie układające si~ sl.roitv, 

r;godnie stwierdzają, że u;;talona 1 
istniejąca granica, biegnąca od 
l\Iorza Bałtyckiego \\:zdłuż linii 
na zachód od miejscowości świno. 
ujścia i dalej wzdłuż rzeki Odry 

do miejsca, gdzie wpada .:N'yi,a Łu 
życka oraz wzdłuż Nysy Łuży. 
rkiej od granicy czesko - słowa· 
ckiej, stanowi granicę pa(1.;;t.wowQ 
między Polską a Niemcami. 

Art. 2 
Polsko • niemiecka granica pan 

stwowa, wytyczona w myśl niniej 
szego układu rozgranicza równiez 

w linii prostopadłej przestrzeń po 
wietrzną. m0-rska i wnętrze zie· 
mi. 

Art. 5 
Po dokonaniu \I ytyczenia w te­

renie granicy pafo•twowe.i, wyso· 
kie układająl'e sir stro11y zawrą 

akt o wykonaniu wytyczenia pań· 
stwowej granicy między Pol;;k;i 
;t Xiemcami. 

Art. 6 

pierwotnie doniesiono. średnio przed rozpęta„ni~in 
Do miejscowości Tajdżon - obe· wojennych w Korei, Stany z: 

cnej siedziby sztabu amerykańs.kiego, ne przesłały dodatkowo armi 
przybył transport i·a1mych ilołnierzy netkowego rządu Li Syn :'.\lam 
:m1er~·lrnl1::;kich. sztuk ręcznej broni iialncj, · 

W wykonaniu wytyczenia i10I­
Rko. niem~ckiej g-ranicy państw~ 
wej wysokie układające o::ię stro· 
ny zawrą porozumienia: w s1ira. 
wie przej~ć granicznych, małega 
ruchu granicznego i żeglugi na 
wodach pasa granicznego. 

GENEWA (PAP) - Z Paryfa do- sztuk amunicji, 40.000 szt 
noozą za Agencją AFP, że według sków przeciwpancernych ora 
ogfoszonyC'h w Tokio wiadomości ofi. szlo 4.900 samocl1odów ciężar 
cjalnych, wojl"ka północno - koreań· Nadto w~•słano wielką ilość dzi 

Porozumienia te będą zawarte skie -zajęły miejscowość Pjon Taek ciwczołgowych, 37 mm i 57 Jl' 
,\. ciągu miesiąca po wejściu w ży po pokonaniu opo1'U wojsk am21·ykań ła kalibru 105 mm, 60 mm i 
cie wym:cnionel(o w art. 5 aktu o skich. :Miejscowość ta znajduje się w oraz przeszło 700.000 pocisków 
wykonaniu wytyczenia 1iaństwo- odległości 56 km. na południe •Jd Seu- kryjskich. Prócz tego annia Li 
\\ej granicy między Polską a lu. Amerykanie daremnie usiłowali ją Mana otrzymała od rządt1 ameryl 
• "iem.:ami. utr:>.ymać. Ulegli oni }>rzewadze wojsk skiego bezpośrednio przed na!l' 

północno - koreańskich. na Koreę Pólnocną, 79 jednos.E 

Art. 7 
Układ niniej"z~ podlega dtyfi· 

kacji, która powinna nastąpić w 
terminie moiliwie najkrót<:zym. 
Układ wejdzie w życie w chwili 
wymiany dokumentów ratyfikacn 

l\)Ch, 
nie. 

Według informacji nadeszlych ?: skich, jak łodzie torpedoW(', ło 
Tajdżon, wojska półnpeno-koreańskie 1mntowE.', ~cigacze itp. Powyż:. 
7.aje}y równic:i; Czonan, w orlległo~d shwy broni miały zapewnić. l• 

która odbfdzie się w Ber1i· 80 1m1, na południe od Sei1lu, prze- kowemu l'Ządowi poluciniowo-t 
kraczając 37 równoleżnik. skicmu zw:,·cięską agrcsjq iirzc 

W dowód czego i>cłnomocnicy 
podpisali układ niniejszr i zaopa· 
trzyli go swymi pieczęci:tmi. 

Art. B 
S1>orządz.uno dnia 6 lipca 1950 r. w Zgorzelcu w dwu egzem11la-

rzacb, każdy w języku polsldm uiemieckim, p1·zy ~zym oba teksty 
posiadają jednakową moc. 

Z upoważnienia Prezydenta 
Rzeczypospolitej PolF:kiej 

Z upoważnienia Prezydenta 
Niemieckiej Republiki 

Dem okra'. rcznei 

Ogłoszony w T-0kio komunikat szta Korei Północnej. 

7 lipc~ dniem wielkiej manifesta 
narodu chińskiego przeciw agresji USA. 

PEKIN (PAP). - Chińsld Komi· 
tet Obro1'i.ców Pokoju wezwał naród 
chiński, by dnia 7 lLpca br„ w 30 
t·occm,icę wyl;mchu wo in v a.ntyją­
poński-ej. demonstrował µrzeciwk::> 

gicznie do wyewolenia Formo 
zadeklarować nasze popaxcie 
wailki ludów Vietnanm i Japon ·1 

Nas?:e hasło br.zmi: .Jedne. 
się ludy Azji! Pędźcie precz ag~~ 

(-) Józef Csrankiezvicz 
- ) Stef an Wżerblowshi 

(-) 
(-) 

OtlO Grozeu·ohl nowej agresji :mperlalirn1u USA w 

G D 
. Azji. Odezwa głosi m. ~n.: 

rów amerykańskich! Przcciv>\ 
wiajcie się sługusom agrcS)! )W 

eorg erlznger 1 Powilmiśmy przygotować się ener amerykańslcich! 

W WALCE O POK 
~rzedstawiciele włókniarzy 
rozpoczęli •czora j obrady 

• 
I odzieżowców całego 

"'Lodz 
wczoraj w godzinach południowych w Łodzi rozpoczęła obrady konfe-

rencja lilędzynarodowego Zrzeszenia Z\'riązlm Zawo<lowego Prz~· 
mysłu Włókienniczego i Odzieżowl'go, na którą pnybylo 32 delegatów, 
reprczentując:rch wielomilionowe masy włókniarzy i odziriowców całego 
świata. 

Sala konferencyjna ORZZ w Ło· 
dzi przybrała wczoraj nieco­

dzienny wygląd. Na sal:i ustawiono 
cztery z.radiofoni!Zo\vane kiosld, w 
których zas-iedli 1łl1macze. Na sto­
łach. ozdobionych chor<1giewkami 
narodowymi delegatów przygotowa­
no słuchawki rad lowe. połączone .z 
k!oskami tłumaczy. Każdy z uczcs~­
ników konforaYJcji mógł według u­
znania słuchać przemówień w ję­
zykach rosyjskim, francusk'm, an· 
giP.lskim i p-0lskim. Stół prezydialny 
ozdabiał propo1--zec Międzyriarodowa 
go Zueszenia. a napisy w czterech 
;językach głosiły: „Proldariusze 
wszystkich krajów łączcie 5ię!" d 

„Niech żyje świat-0wa Federacja 
Zwią?.ków Zawodowych!" 

Wśrćd delegatów widzimy: 
E<luarcla Aubert - wiceprzcwodni­
C?.ą.cego Zrze$zc-nia i sekretarza ge­
neralnego Z"iązku Włókniarzy 
Francu;:kich. Daniela Anker - se· 
kretarza generalnego Związku Odzie 
żowców Francuskich, Wierę Doga­
dajewą - sekretarza Zarządu Głów 
nego Związku Od1,:eżowców Ra­
dz:ec:(:ch. P. Geugies - sekretarza 
generalnego Związku Włókniarzy i 
Odzleżowców w Holandii, Remo 
Savio sekretarza generalnego 
Zwiazku Odzieżowców we Wło-
2zech, Hectora Rodrigues - ~ekret;i-

Dnia 8 bm. o godz. 18 
w Hali Spor:towei ZS „Włókniarz" na Widzewie 

w zwiqzku z obradami Rozszerzonego Komitetu 
Administracyjnego Międzynarodowego Zrzeszenia 

Zw. Zaw. Przem. Włókienniczego i Odzieżowego 
odbędzie się wielki wiec pod hasłem: 

„Jedność klasy robotniczej całego świata gwarantem pokoju' 
Zaproszenia rozdzielają rady zakładowe 

rza generalnego. Związku Włóknia- zycjl środki, aby mogli prnwa;iz1ć 
rzy Umgwaju, przewodn:Lczącego ·bardziej sln1tecmą di.iałałnośf, 7mu 
fińskich włókniarzy - 1\Iatil Sal· szającą imperialistów 1lo zaniecha· 
min. Viorica J\.loisescu - sekreta- nia. ich planów". 
rza generalnego Zwią:z:.'!tu O~ieżow-
ców Rumunii. sekretarza 01·ganiza- Tow. \'VIKTOR KŁOSIEWICZ, 
cyjnego Z\viązku Włóknia1zy Cze- przewodniczący Centr.ilncj Reid . 
chostowacji - Hlebuun Edwina i Związków Za\\'odowych 

t:czestników konferencj.i, 
Innych. m. in.: 

P rzewodnictwo obrad objął 
Eduard Aubert, wiceprzewo­

dniczący Zrzeszenia, a w prezy­
dium zasiedli: Wiera Dogaclaje· 
wa - sekretarz Zarządu Głów­
nego Związku Od11ieżowcqw 
ZSRR, Bolesław Gebert - seh."l'e­
tarz śFZZ, Wiktor Kłosiewicz -
przewodniczący C&ZZ, Aleksan­
der Burski -sekretarz generalny 
Zrzeszenia, Zygmunt Krzywań­
ski - przewodniczący Zarządu 
Główneg.o Zwłązku Włókniarzy 
oraz tow. Władysław K'°walski -
przewodniczący Zarządu - Głów· 
uego Zwią'Zku Odzieżowców. 

Konferencję rz;agaił EDUARD AU­
BERT, który pow.i.tal delegatów i 
przedstawicieli niektórych związ­
ków, nie należących do Zrzeszenia, 
a któmy pri>ybyli w charakterze ob'­
serwatorów. 

Mówca podkre;;'łil, że: 

,,Konferencja zebrała się w chwi­
li gdy podżegacze wojenni usilują 
w.miecie wojnę. Konferencja musi 
zająć się spra.wą niesienia pomooy 
włóluliarzom i odzieżowcom' walcza 
cvm o nokcii. musi dać im do dvsuo~ 

- „Sesja Kom1tetu Admi:nis\1T' 
nego Międrzynarodowego Zrzesz~ 
zbiera się w sytuacji naprę;o , 
walk klasy robotni<:Mj i WS'l~'­
k.ich ludrzl postępu na całym świe 
w obronie swego życia, w obro 
pokoju, demokracji, wolności 'i 
stępu. Na czoło więc spraw, nad 
rymi obradować będrzie Wasza 
ferencja obok problemów byt 
obok ~..agadnień pr.zcciwdz. 
rosnącemu stale J:)ezrobociu i 1 

mas włóklliianzy i odzieŻowc1)..,. 
krajach kapitalistycznych i k 
niach, obok zagadruicń obrony p 
demokratycznych i wolności 'ZW 
~rnwych - wysunie się niewtt 
wie problem udrziesięclokrot 
a1aszej wspólnej walki w o 
pokoju. zagrożonego przez il 
l:istyczną agresję Stanów Zjf; 
nych prze_ciw Korei i Chino,· 
wym. W tej sytuacji, to•\ 
nieiz.miernie poważnego ZJ 
nabiera sprawa utrzyma.n· 
budowania jedności klasy 
czej całego świata, spraw: 
nienia więzów internacj 

WokońC1Zenie 



walce o·pohój 
Przedstawiciele włókniarzy 1 odzieżowców całego świata 

rozpoczęli wczoraj obrady w Łodzi 
(Dalszy ciąg 7.e stir. l..ej) 

~ęd1'1.. rodowej solidarności klasy 
r.Obo :a· zej. Na. jednOc'Sć tę i między­
nc · ·olida.rnośc klasy robotni 

skierowane dziś zadekłe ata 
rialistów i :ich agentów sp0d 
prawicowych socjalistów, 

dców żółtej międrzynarodów­
ązków czarwodowych i izd1·a-

;'vich t1towsk1ch rzapmańców 
~allstycznyoh. 

p~kończeniu swego prnem6w1e­
'1w. Kłosiew.icz .powiedział: 
, ragnę czapewnić Was, szoze­

Was, towarzysze. któmy przy 
;„ do nas z krajów kapitali­
_:ch. że Wasza. bohatel'Ska 
w obronie :tycia milionowyd1 
·łókniarzy i odzieżowców, w 

ie poko.ju i wolności demokra­
.vrh, że ta Wasza walka ma w 
gorących sprzymierzeńców. że 
lotychcia.ą, tak i nadal będzie-
st~ieszrr na kaicle wezwanie 

i towej Feclerac.ji Związków Za· 
dowych z wszelką pomocą bra­
•11 z krajów kapitalistycznych i 

nialn:vch •. kszcv.e !raz. życzę Wa­
konferencjl owocnych obrad i 

OF,7.ę Wa;. towarzysz~. przy tej oka 
, byście po :7.akońcu.eniu Wasz.~·ch 
·ad zechcieli pozo~tać u nas. choć 

>rzez. krótki czns celem zwiedze­
n;.,szego kraju. Przyjrz~·jcie 'iię 
nmu ż~·ciu i naszej pral'y, prze­
jcie si~. co może i;pra\\ić en· 
m klasy robotniw.rj uwolnio­
.kapitalistycznego ucisku, cze­

ii.e dolrnna(• nal'ód, oswobodzo­
pet imperialfamu i działający 
w ręk~ w ścisłym braterskim 

·zn z wit>lkim Związkiem Ra-
1.kim". 

historią proletariatu polskiego. Tu, I im. Stalina w Łodzi, krótkie prze­
na barykadach w roku 1905 włók- mówienile :wygłosiła TOW. OTO­
niarze łódzcy podjęli walkę z Ctłr- ROWSKA, wręczając Prezydit1m 
skim absolutyzmem i ramię przy wiaz-ankę kwiatów od łódzkich ro· 
ramieniu z proletariatem Ros.11 botników. 
wspJilnie przelaną krwią wzmacnia· Tow. Aubert poddał pod głoso ~a 
li międzynarodową solidarność kla~ n!e porządek dzienny, który został 
sy robotniczej, wzniecając płomień przyjęty jednomyślnie. 
przyszłej zwycięskiej rewolucji. Sprawozdanie ' z działalności Zrze 
D:riś witamy Was w Łodzi, w k~ó- su.enia a:łożył generalny sekret::il"I. 
rej fabryki Scheiblerów, Gayerów, Zrzeszenia TOW. ALEKSANDER 
i Poznatiskich są własnością całego BURSKI. Referat o udziale włók­
narodu. Witamy Was uśmiechem niarzy i odzieżowców w ruchu o­
nasz:rch dzieci, które w żłobkach t brońców pokoju TOW. TERESY 
przedszkolach, mieszczących się w NOCE - przewodniczącej Zrzes1e­
dawnych fabrykanckich pałacach za nia odczytał TOW. REMO SA VIO, 
pewnione mają beztroskie i radosne bowiem tow. Noce nie mogla przy 
dzieciństwo. l\/itamy Was twórcl.ą być na konferencję. 
i pokojową pracą, która zapewnia W dyskusji zabierali głos nastę-
naszemu ludowemu pa1'lstwu w;;pa- pujący del<"'gaci i gośc:e: 
niale perspektywy rozwojowe, a Aubert (Francja). Kowalsl{i (Pol· 
polskiej klasie robotniczej stały i sy ska), Rodrigue (Urugwaj), Geugies 
stematyczny wzrost dobrobytu. (Holandia), Moisescu (Rumunia). 

Wierzymy, że odbyta w Łodzi se Cohen (Anglia) i Georgiewa (Bułgn 
sja Międzynarodowego Zrzeszenia ria). . . . 
Zwiqzków Zawodowych Włókni::irzv Zebram jcdnomyslme uchwalili 
i Odzieżowców ~zbroi milion~ r~zoluc.ię. po~ępiającą bru~alną agrf' 
związko\vców zrzeszom·ch w nasz'.\'~ SJę amcryka_nską w K?_rei. 
departamencie w 1>otciżn:v oreż któ . W trakc1<: dyskusJ1 ~dczyt:mc 
rv przyez:vni się do w·mm~nieni~ wal ust yrze:\'Odmczące_go _Kom1te~u ~r­
kl o pok1i.j i unicestwienia zbrodni .1amzacyJnego Chm~k1ch zw!ą~kow 
C7.Y<'h płaniiw agresorów ·mpcriali- Zawodowych Prze1'.1yslu ~łok1cnnl 
st~nnvd1. Scs.ia Was:r.a t~lvarz:\·sze cz~go C:zcn-~Iao-J\.Ima, ktor~ nie 
oclb;vv.:a się w olm~sie. ,~ który~ in~ mogl prz.'·b:vc na konf~~·en_c.te ze 
perializm anwrykański zdemasl111- względu _na Kongr~s C_hmsk1ch_ z_w. 
wał się ,ju;i zupełnie, jako zbrodni- Zaw., kto1:y odbędz~". s11~ w naJbhz-
czy ag1·esor. Amerykańska agresja SZ\'m czasie :v Pek1111e. . 
w Korei i w Chinach. i w Vietna· Podczas. wieczornego posu~dzema 
mie 'iwiadczy 0 tym, że proletarht ~newodmc•z:vła TOW. DOGADAJE-
miedzynaroclowy jeszcze bardzitj ~A. . . 
musi zespoltć swe szeregi w wake .?braci.'' . wczora.isze .. z_akonczono 
0 pokó.i. r.ozm·m wieczorem. Dz!SlaJ toczą sie 

Nr I~~ 

Związek Radziecki Chorążvm Pokoju 
Ludzie radzieccy o akcji zbierania podpisów pod Apelem . Sztokholmskim 

Miiiony prostych ludzi okiełznaią podżeeaczy woi_ennych 
Już w czasie nakręcania filmu „Spotkanie nctd La- lrnń,;k1ego majora, .Tamesa Hill~. mowi~c.: 

bą" caly nasz zespół artystyczny żył m~rślą, źe praC:a „Pamiętaj Hill, że utrzymanie J?-'Z~'_Jaz1~! między 
nasw stano,vi wkład pracowników fiimu radziec- narodami Rosji I Ameryki - to MJ\•1::i;mle1sza spra-
kiego w dzieło \\'alki o pokój. - wa. jaka stol obecnie przed ludzko_ścią". . . 
Wypadło nam zwiedzić dużo miast w arnervkaf1- Miliony ludzi radzieckich, oglądaJąc ten _fiI:n w lu-

sklej i angielskiej strefie okupacji Niemiec; \\;idile- nach i klubach Związku ~adzieckie_go. y.'1ta:ią o~la-
liśmy na własne oczy, jaką rozpasaną propagandę aknmi to oświadczenie of1cen1 :ad7,1eck1ego, ~aJorp 
idei militarystycznych i fa~zv~towskich prowadzi ~ię Knźmim1, oddaje ono bowiem \Ytern1

1; i;>ra~nleme_ ~a-_ 
tam wśród ludności niemieckiej. Imperialiści u11i- rodu radzieckiego, dążącego _do P_Ok?JU 1 . p_rzy,iazni 
łują przekształcić ten kraj w bazę agresji przeciw- ze wszystkimi norodaml cale1 kuh ZH:mRk1e3. 
ko Zwiazkowi Radzieckiemu i krajom demokracji Podpi~ujac dziś wraz z całvm narodem radzlec-
ludowef · · kim apel ·Stałego Komitetu Sw!atowego Ko:igresu 

Widzieliśmv J'ednak i uwieczniliśmu w naszym fil- Obrońców Pokoju o zakaz brom atomowej, Jestem 
· · · · ' ' · · tk' ·1· · ' prostuch ludzi na całvm mie nowe Niemcv których masv pracuJ·ace wkro- pewien. ze se 1 mi 10nov, . ,_ · . 

' ' · • · · · · · t • f' oklelznac podzegaczv do nowe] czyły na drogą demokracji, drogę wa!k, o jedność sw1ec1e po 1 _a 1_ą . . , · , . 
Niemiec. wojny !mpenal1styczne.i. po_trąf1ą _zuzegnac mebez­

W kmłcowe.i ecenie filmu „Spotkanie nad f,ahą" 
radziecki komendant jednego z niewielkich mfaste­
czek. leżących na pograniczu ;;trefy amerykal'lskiej, 
major Kuźmin. w~·ciag:1 przyjazną rek..; do amery-

picczeń ·two masowego wymszczema ludzkości. 
G.ALEKSANDROW 

artvsta ludowy ZSRR laureat 
nagrody stalinowsk'iej. 

Solidarność mas pracujących świata 
unicestwi zbrodnicze cele imperialistów USA w Azii 

Komunikat Światowej Federacji Zwiqzków Zawodowych 
GEl'\EWA (PAP). - Z Paryżd do-. świalowt1 FedNacja Zwi<vków Zd· 

noszą, że światowa Federnc]c1 Zw1ą1 ~rndowych aprobuje i popiera w11zy;;t 
ków Zawodowych .oąłosila nastqp:11•I· kie • orqaniza('je 1wi<vkowe, kt')ce 
r:y komunikat: wnoszą· prołf':-;ł przeciwko 1bro1nc•1 

„$wiatowa Federacja Związków Zó\ aqresji amNykai1skiej na Korei. 
wcdowycb otrzvmała oświadczeni:! Te prot••'ity prac-nj<irrch mt;żnyzr. 
Centralne) Rady Ziednoczonyrh 1 ktibict rnll?qo śwłdta hed<J ntewqt­
Zwhjzków Zawodowych Korei Póln0c pl: wie ro;;n<\Ć. I z nil jdą swój wyr.11 \~ 
ne j i Polurln'owcj w s11rawie inw«zJi konkretnej i c1ynnej solidarnolir.I i 
Clmerykańc;kiej na Koreę. Zehrano bohałer<;kim narocJern korea1iskim. 
1ównież informacje. dołvrznrc pierw· Interweniując zhrotnie na Korei, 
szych akcji, podeimo" 1mych prze1 impcriali~c.i amerykańscy public-1.nlt 
liczne organizacje zwi<-~zkow<", dl"l o-\ od<ilonili w ·obliczu uczciwvcb ludti 

rnnv n<Jroclu korea1i.skieao. całego świata !!WOie zbrodnirzfi ctle. 

Wszelkimi środkami. nie wyłąrza. 
1ąc wojny. wspieraj~ oni wszystkie 
ustroje ldszystowskie w rodzaJ'! LE'. 
qo, klóry istniał na południu Knrei. 
. Komisja śledcza $wiatnwej Federa­
cji Zwlt]1ków Zawodowych jnż -~ 
marcu l!l47 r. zdemaskowała w ob11· 
czn opinii światowej reżim. terroru, 
któiy srożył si~ n<i połudmu Korei 
przy wsnółudziale i pomocy wojsl.<.o­
wei władz arneryka11skich. 

1\.Ioge \\.'as za11ewnić, towarzys7e, one dale.i. 
:ie polska klasa l'Obotnic7.a jes1c1.e .------------------------------------------------KRZYWA:\'.­

wodniczący Zw. Zaw. Wló 
przemawiając w imieniu 

włókniat'zy i odzieżowców, 
ał m. in.: - „Dumni je­
ż~ właśnie u nag w Czerwo 

intensywniej, .ir.•zeze bardzie.j si1utę 
guje "we w:vsilki w celu umocnie· 
nia światowe.i:-o obozu polm.iu, ie:>l 
cze intensywnie.i pogłębiać bt:diie 
i1dyja:lń ze Związkiem Radzieckim. 
któremu przewodzi nieugięty i nieu 
straszony sze1·mlerz światowego Po­

• 
I wola pokoju Zw. Radzieckiego 

imperializm amerykański pragnie 
podporządkować ONZ calkowlclP 
swoje\ poliL\·ce wojennej. Zmusił ~n 
Radę BezpleĆ:ieństwa do podjęcia nie 
leqnlnej clecyzji w sprawie inte1 wen. 
cji w wewnętrzne sprawy narodu ko· 
re11ńskiego. Rada Bezpieczeństwa nie 
uczyniJ;,i najmmejszego wysil.Iw dla 
ustalenia istotnego znacztnin wyfla„ 
rze1i na Korei. Takie metody nara7a 
Jl! na wielkie niebczpieczeń::.two sa­
mo istnienie ONZ. 

lbolniczej Lodzi, bogatej w 
rewolucyjne polskiej klasy 

· czej obrndować będą władze 
narodowego Zrzeszenia Zw. 
Włókniarzy i Odzieżowców, 
w na~zym mie:;cie zapadną 
ły. które jeszcze bardzie.i 
nią i pogłebią solidarność kla 
·1tniczej całego świuta w wal 

pokój i sprawiedliwość społe-

koju - Wielki Stalin. 
Wierzymy, że sesja ta utrwali jed 

przeszkodziła rozszerzeniu się konfliktu 
Przemówienie tow. Thoreza Paryżu 

ni1'czeninej 
na. wielkim wiecu w 

aqres ji V § A w "orei 
GE:'JE\.YA (PAP). - W wypelnlooej p·J brzegi sali MutualitP. w Paryito 1,as2ym kraj;1 o rząd francuski. rn1d 

odbył ~ię pod pr1ewodnktwem lhott'za wielki· wiec, poświęcony inter uc1riwości i pokoju, rząd, który n· 
wencji amerykańskiej na. Korci i kry:rysowi rządowemu Wi\ Fra,ntji. wzqlędni up~awnione żądania ws7yst 

'a trybunie. za~icdli wokoł 1hureza Duclos, Marty i lnni członl.owie 1uch pracujących, o rząd jedności de 

ność światowego ruchu związko>ve- O 
go i dopomoże kła~ie robotniczej 
krajów kapitalistycznych w walce o 
słu~zne postula1y ekonomiczne i i;o 
cjalne oraz wzmocni więzy międ1.y 
nat·oclowej solidarno~ci włókniarzy 
i odzieżowców w całym świecle. Bima Pollt}rrnego francuskiej Partii homunistycznej. mokraryczneJ. 
W imieniu łódzkiej klasy robotni· 

mikiem znrnga1i poL !dej kla~y cztj Ż~'ezymy Wam, towarzysze, jak 
d1lła. rozszerzeniu się konfliktu. Jednoi\ć wsiy11tklch pracująryc11, 
ZSl~R nie chre , wtn!cnć się w we. w~zystlclch republikanów i ws1yst. 
vmętrzne sprdwy żadnego narodu i l(\ch uczciwych Francuzów sprawi, że 
protestuie przeciwko amerykańskiej powstanie w końc.u ten prawdziwy 

'liczej w walce z wyzrkicm najbardziej owoc11yrh obrad". 
llistycznym. Jego historia jest I W imieniu robotników Zakladó,,· 

c1un:~~ ji na Korei. ' rząd .Francji. .., „ 

lad wzmacniający pokój J1•żeii chodzi o nas - powiedział Z kolei Z<lbrał głos Duclos, który 
ThNeZ - stoimy u boku \uch °Kore1, ·twierdził 111. in„ że \\ ·r.ystkie wy­
walnacego o jedność I niezawlsłoś0 siłki imperialistów ameryka1·1sk1ch i 
NHO<lowa. ich francu,kich agentów, zmier?.a jąc;e 

Prac;ujący całego świata powin­
ni wiedzieć, że w chwili obecnej 
robotnicy, chłopi, inteligenci, męt 
c1vłni t kobiety prowadzą. na Ko· 
rei walk~ na &mlerć 1 życie prze­
ciwko . swym odwiecznym g11ęb1• 
cielom: panom feudalnym, właści­
cielom ziemskim, kapllaUstom, 
zdrajcom sprawy ll\du, popiera­
nym wczoraj pr1ez lmperlallstów 
ja1iońsklch, a diiś prze:i mlliarde. 
rów amerykai1skich. Lotnictwo a­
mr.rykańskle bombarduje cywilną. 
ladna:ść koreibisk'lt aby tJUzać po 
moc wszystkim t.ym wyzyskiwa­
c:r.om. 
Cały naród lcorr.a1iski powstał do 

wielkiej i słuszoej walki o wyzwole­
nie. Jakiekolwiek były by siły impe­
ria !izmu, nie uda się im zwycl~.i;vć 
narodu. który walczy o wolność. O­
stateczne zwycięstwo narodu koreań­
skieHo będzie zwycięstwem zwolen­
ników pokoju na całym świecie. 

W DEKL,\lL\<'.JI rz11du Hze­
czypospnlitej Polskiej i rzą­

u • 'iemicckiej Rl'publiki Dt>mo-
1.rutycznej, oglo~zoncj w War<t.a· 

ie 6 czerwca br. obie strony 
godnie u,;tnlily, że: „"' inlerc~ie dalszego roz­

woju i pogłębienia ckbrosQ.· 
siedzkich sto~uńk1)w i przyjai. 
ni miedzy n11rorłem polskim i 
niemie<'kim Jeży wytyrzenrn 
11stalonej i istniejącej między 
obu państwami niem1rusirn lne-j 
granil·y pokoju i 1>rzyjaźni na 
Odrze i :Nysie ł.\1żyrkiej". 

'W dekla racji 1>owyż. zej rząd 
bki i rząd Niemieckit>j Rcpnbli­

emokratycznej postanowiły u-
ulowni: drog11 p<u·ozmnienia w 

resie miesiąca wytyczenie usta 
ej i jst.niej;!cej granicy pań!ltwo 
• Rit Odrze i Nysie Łużyckiej. 

iąe minąt od chwili podplsa­
powyższej deklar11c.li i oto w 

1 wczor11j;;zym, w granicznym 
ście Zgorzelcu µodpisany zo· 
układ o wytyczeniu ustalonej 
tniejąccj polEko - niemieckiej 

· N.njcr państwowej. 
Wagę wydarzenia, kt.ót•ego wi­

,downią był wczoraj Zgorzelec zrC! 
z11miei można, je!ili "'ię uwzględni 
w jakiej to sytuacji międzynar<>-· 
dowej nastąpiło podpisanie ukla· 
du o wyt.yczeniu GRAXICY l'O· 
KOJU między Polską a Xiemca 
mi. 

W O!Otat.nim czasie amerykan· 
~cy imperialiści prze;,zli od polity­
ki przygotowania. aktów agrc>,ji 
do bezpośl'ednich aktów agresji. 
ibrojna interwencja amerylrn{tska 
}~ Korei jest jednym z tych kro· 
ków, jakie amerykańscy agresorzy 
re>bią, by st op n i o w o woi:1gnąc 
narocly do wojny. Dookoła swej 
napastniczej i awanturniczej połi· 
tyki wojennej amerykańscy impe­
·aliści miiłuj~ zjednoczyć siły 

akcji i wojny we wszyi:;tkich kra 
eh, a przede wsz:rstkim siły fa.­

i-iystewsl<iego rewanżu w 1\iem· 
czech Zachodnich i Japonii. 

O amerykańskich planach w tym 
względzie ś11iadc:i:y tajne porozu. 
mienie mi~dzy Ache~onem Il rea k 
"Y}nym rz;!dem francuskim w spra 

·ie nalychmiastowego przystąpie­
ią. do formowania armii zachod­
o - rtiemieckiej i w sp~·awie wy· 
·zystania znchodnio-nie'ttieckie­
potencjalu przemysłowego dla 
w zbrojeniowych, o którym 
orozumienlu doniósł w tych 
h znany dziennikarz amery­
·j Johannes Steel. Bombann 
·ei i aktywiftRc]ą najbardziej 
erczyeh i militarystycznych 
·ałym świecie usiłują ame· 
·y ngre„ony po\n;trzynrnc 
otężniejllCY ruch pokoju. 

Układ w Zgorzelcu je~t jedną z 
naj,.iinil'hzych i najbardziej "y­
muwn) eh od1JO\\ iedzi, jaką daj:! 
amery·kańskim agresorom narody 
pokojowe. Zd11wnto by się, że wro 
gość mi~·dzy narorlcm polskim 1 
niemieckim, W) horlowuna w di~11u 
stuleci ht•dzie :i:cl11znym ka11itałem 
w r~·ku podżegaczy "ojennych, 7.e 
nn wrogośd tej fmp~riali.;ci prz.-.~ 
dług-i czas bfdą mo1di opierać zna 
czn<! cz~·ść swych plantl\\ ' podże. 
g;mia. \\ ojennego. 

Jak kriithowzroczni i jak ;'..le1ii 
byli i ,.;ą ludobiijcy ! X n rody poi· 
::-ki i niemiecki, które zrzuciły z 
si<.'bie panowanie imperialistów, 
zlikwidowały również podlrzymy· 
wnne prLez szow ini~tów i mili ta· 
rp;tó" wrop;ość i nienawiść w sto 
sunkuch "·zajemnych. Zwycięstwo 
Związku lładzleckieizo nad hitletyz 
mem za1>ol·ziit ko" al o now;! erę w 
ż~·clu nurodu 11olskie~o i znacznej 
części narodu niemieckiego. !'Jow:.i 
ta era stała się również nową erą 
w naszych stosunka<·h wzajem­
nych. GRANICA POLSKO - NIE· 
)IIECKA lTA ODRZE I XYSIE 
ŁUżYCKIEJ PRZESTAŁA BY<' 
GRA. ·1c,~ WRO<iO~CI I ST"\L,\ 
Sll;: GHANIC,~ POKOJU I PRZY 
.f.\źNI. 

\\' cl<'klar11cji war.:zawskiej z 6 
t·zcr" ca br. i w podpisanym wczo· 
raj układzie o wytyczeitlu ustalo­
nej i istniejącej p.olsko - r.iemie­
ckiej granicy państwowej, naród 
niemiecki - w osobie ~wego pra· 
wowHego rz11du - Niemieckie] 
Jłepubłikj Demokratycznej - uro 
czystym )!odpisem zatwierdził u­
staloną w układach międzynarodo 
wych grnnicę na Odrze i :Kysie. 
Planom agresorów i podżegaczy 
wojennych, którzy chdeli Odrę 1 

Nysę prr,ek,;ztnłcić w granicę woj 
ny - zadany zo'llal druzg·ocący 
cios. 

Od dwóch tygodni, tj. od chwih 
napaści na Koreę, :nnerykańs!!Y 
agre~orzy wzmogli swoją antylu­
dzką i antypokojow11 działal:lość. 
Ta wzmożona aktywność agreso­
rów nie przyniosfa im sukcesów 1 
nie przyniesie sukcesów. Obóz !>O· 
koju ezu\,-a i w7.nrncnia swe pozy. 
cje. 

Jednym ze · zczególnie ważn) eh 
odcinków pracy dln pokoju i dla 
dubra ludzkości jest umacnianie 
przyjaznych sto!;unków między 
Rzecipospolitą Polską a Niemie. 
cką Republiką Demok1•ntyczn1~. 
Układ 1iodphmny w Zgorzelcu i z 
mieji;ca zatwierdzony przez liczne 
delegacje ludzi 1>racy z Polski i z 
N!emi~ckiej Republiki Demokraty 
cznej -- to dol~zy wielki- krok na 
drodze do umocnienia pokoju. 

Powitany burzliwą owarją, Thorez 
6łwierdził, że wobec nlezadowo1enia 
mąs coraz trudnie1 rządzić we Fran­
ci~ ludziom partii amerykańskiej. Dłu 
!!Otrwały J..:ryzvs ministerialny je;;t 
spowoclowcrny uµo1eru kół rządzących 

<;piawowania władzy przeciwko lu­
c'cwi. 

05wiaciczarnv: Korea dla Koreań- do zredukow..inia wpływów partii k:> 
C7;YkÓw! Vietnam dla Vletnamrzy- t11unistyc2nej w masach - poniosły 
J·owl \\Talczymy o 7.akaz broni ato- ldęc;kę. • 
mowcj, walczymy przeciwko moTdcr fowca podkreślił siłą ruchu mas 
cr.~m bombardowaniom miast korea11 I pracują_r.ych, Wbkazując, że właśnla 
sk ich przez samoln1r amer •kamk1e. pod prnsją mns upadł gabinet Que•1il-

Wolrzvmy i bQdziPmr wttlczv.": w le'a. · · 

Górnicy i metalowcy kra;ów kapitalistycznych 
przeciwsłowiq się ·„plonowi" Schumana 

' WARSZAW;\ PAP). - Dział łąrz_ utwommie spec..jalnej wlorlzy nadna· 
nohi międzynarodowej CRZZ otrzy• rodowej i kierującej tymi przemy. 
mał odPzwę wydaną przez Między. słami, doprowadzi do utraty niezalei 
narodowe Zrzeszen!a Zwi:!zków Za wo ności ' nu rodowej każdego kraju -
clowyc-h Górników i Pracowników ucz<':;tnik<I plrtnu. 
P11emv~lu Metalowego, w sprawie Odezwa stwierdza, że wśród mM, 
tzw. „l'ldnu Schumana". praruiąc,·ch krajów, mających uczest 

Wspólmi odezwa obu zrzeszet'l. ski'? r.~czyć; w planie już pojawił się opór 
rowana do górników i metalowców przeciwko plauowi bezprzykładnego 
krajów kapitalistycznyc;h podkre~la, wyzvsku. 
że „Plan Schumana", po\C"gający 'la 'ociezwa zapowiada zwołanie m1ę­
zjednoczeniu :przemysłów górni- dzynarodowej konferencji pracowni­
czych i metalurgicznych :europy Za· ków górnictwa i metalurgii z tych 
chodniej jest instrumentem polityki krajc\w kapitalistycznych, którym 
Stanów Zjednoc'zonvch. szc:i:ególnie zagrai:a ,,Plan Schumana", 

W odezwie :- n~ciskiem po~kreslo- „Koalicji trusti1w bez ojayzny -
no, ż~ central~za~Ja. przemysłow . me- gło~i odezwa - przeciwstawimy bra­
talurg1cznego l _g~rn1czego spowodujP. ·terską. solidarność i niezwyciężoną. 
v.:yzy~k robot~1k?w do ostat~cz~yth siłę wszystkich pracowników górnic­
gr~mc, UJM.zm1eme wolnycl~ 1 meza· lwa i metalnrqll. którzy przy popar-
1-:znyc!l zw1ązk_o,vych ruchow· robot- du całej ludności pracującej 8powo­
;.1czych, wżm_oze~1e represji przeciw dują fiasko planów podżegaczy wo­
i<la~1e robolmrzcJ, a w resldp, prze1 jennvch". 

~wiatowa Federacja Zwlj\zków Za.· 
wodowyrh wzywa wszystkie nale;iąi;e 
do nlel organhlacje do pod\ęcia na­
tychmla11t W'lZelklch możliwych akcji 
w poszc7.ególnych kra!arłt, celem sku 
tecmego prze-ciwstawlenia się szaleń 
skim planom amerykan!lklch podżega 
czy wojennvch ora21 celem poparcia 
bratni<h :zwią:i:kthv zawodowych Ko­
rei, które walc:zą wraz z całym naro· 
dem koreańskim o wyzwolenie swe­
go kraju . . 

Soliclarnos.'.\ z narodami Azji nre 
!est pustym dY.więkiem. Stanowi Oha 
żywotuo zadanie, stojące przed p:a­
cująr.yml, a w szczególności\ pr7.ed 
pracującymi Stanów Zjednoczonych, 
Wi~lkiej Brytanii, Francji. Holandi.l 1 
innych krnjów kapitalistycznych. 

Swiatowa Federacja Zwiąf!:ków Za· 
wodowych wzywa wszystkie, wcho· 
dzącc w jej skład organizacje do zor 
ganłzowania Swiatowego Tygodni• 
czynnej solidarności z narodem ko· 
reańsktm. Swiatowa federacja Związ 
ków Zawodowych zaleca organizo­
wanie manifestacji ludowych z źada­
niem natychmiastowego wycofania 1; 

Korei amerykańskich sił zbrojnych, 
por:zvnając od 10 lipca 1950 r. 

Prowokacja faszysty Li Syn Mana 
miała umoi:Liwić; temu dyktatorowi 
utr2ymanie się przy władzy i ułatwić 
interwencję wojskową USA w KoteL 
ł\oreańska Republika Ludowa udzie­
liła prowokcltornm piotunujitc:et od· 
prawy, lecz imperialiści ameryka1\sr;v, 
qwałcac zasady i statut O~Z. wystą­
pili zbrojnie przeciw Korci i ChiMm 
i postanowili Jeszcze czynniej uczest 
nicz.yć w haniebnej wojnie przeciw 
ko narodowi v!etnamskiemu. 

Czyn :Lipeo~y młodzieży 
Wspaniałe zobowiązania ZMP-owców miast i wsi Przywódcy obozu imperlctlistycmc ~ 

oo pragną wtrącić świat w otcłlłau 
trzeciej wojny. Na szczęście jcduak 
potęga ł wola pokoju ZSRR przeszko-

. Dla ~łod~ie:iy. ś'~ i~to Odr~7;e I Na czoło zobowił1,zań, podjętych stów im. „}fł.ODE.J GWARDII" " 
~1a - ~2 hJ_>Ca Je<:t Jecl~oczes!11e przez młodzież wiejską woj. katowi· PGR Rutkowice woj. warszawskiego 
rug.ą ro~z~1cą po";sta~,1a ~wiąz ckiego wysuwają się zobowiązania dla uczczenia ś{vięta Odrodzenia Pol 

Plaga Stonki• ku ~lłodziezy Po~o::krej. J ot~z mło młodzieży Z.MP-owskiej, pow. olcg. ski zobowiazała się wvkonywać w cza 

. 
dzlez dla u~r.c.-z~nia t~g~ dnia ma- bego, która w raurnch Czynu ~ipco- sie tegorocznych żnhv przeciętnie 125 
SO~\O pode1.mu1e. rzyn) prod111<- wego postanowiła zorganizowac 100 proc. normy. 

szerzy się w Austrii C~Jne, mamfes~uJąc WOif budowa młodzieżowych brygad żniwnych.I Jednocześnie bi:ntada im. ,,Młodej 
WIEDEŃ (PAP). - Rozszerzanie l\Ja lepszego Jutra. Brni:"ady te przepracuj;i w czMie Gwardii'' wezwała ";szystkie młodzie· 

się stonki 7 iemniaczanej w Auslrii Poważne .z~bowiązania_ P?<ljęły_ bry żniw pcmad 4000 roboc1.0dniówek. żowe brys.rady tl·aktol'Zystów w ca-
przybiera z. każdvm dniem cor?z po· gady mlodz1E>;.:owe w hucie un. Jozefa * • * łej Polsce do podejmowania podob . 
ważni~jszv charakter. Szkodmk ten ST ALINA. :'.II. in. brygada ~pawa~.zy Młodzieżowa bryg:1da trakbnzy. n:.'ch zobowii!Zań. 
pojawił się w wielkich ilosciach, Z}IP-owca Henryka. Brl·tanika posta 
zwłaszcza w Górnej Austrii. Według nGwiła wzmóc swą wydajność i wy­
danych prasy, w końcu czerwca ston konne 220 proc. normy, 
ka ziemniaczana pojawiła się na po- :Młodzież Z~IP-owska, zatrudniona 
lach 3CJ6 gmin na liczbę 455 gmin, ja. w Dylakowskich Zakładach Przemy. 
kie posiada ta prowincja. Ostatnio :>lu Dziewiarskiego uczci święto 22 
stwierdzono obecność stonki ziemnia- lipca przedterminowym wykonaniem 
cntnej również w Karyntii. planu miesięcŻnego. 

Prasa demokratyczna podkrc:Sla Młodzieżowe brygady produkcyjne 
związek, istniejący między nlespodzie z fabryki lokomotylV „F' ABLOK" po 
wanym pojawieniem się wielkich ilo· stanowiły w ciągu lipca wzmóc wy­
ści stonki ziemniaczanej w Augtrii a dajno~ć pracy i oddać do użytku no­
przestępczymi plpnami Amerykanów wą, wykonan~ prżez siebie szlifier­
w stosunku do gospodarki rolnej Nie kę oraz zmonto'l'.·ać nowa „karuzelów 
mieckie1 Reoubliki Demokratvcznei. I ke"-

" 

Posiedzenia komisji sejmowych 
WARSZAWA (PAP) - Kancela­

ria Sejmu Ustawodawczego R. P. za­
wiadam[a, że posiedzenia komisji sej 
mowych odbęda się w Domu Posel. 
skim pn:y ul. Wiejskiej nr 4 - we· 
dług następującego planu: 

w sobotę, dnia S bm. - o godz. 
JO odt-.ędzie si~ wspólne posiedzenie 
komisji: Beznieczeństwa Publicznezo 

i Obrony Narodowej. • Bezpośredni<1 
po wspólnym posiedzeniu obradowai 
będzie Komisja Obrony Narodowej. 

W poniedziałek, dnia 10 bm„ o go· 
dzinie 10· zbi ·ą się na wspólne po. 
fr ·~anie komis.ie: Kultury i Sztuki o 
raz Spraw Zagranicznych. Bezpośre<l 
nh po wspólnym _j)Osiedzeniu odbędzie 
się posiedzenie Komisji Spraw Zagra 
nicznych. 
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Organizacja partyjna PZPDz im. Duracza c 
nie' docenia zagadnienia Czynu Lipcowego 

Akcja. CZYNU LIPCOWEGO, 
zap~tkowana. pnez tamoeór­
•kich kolejarzy, objęła swym 7.a 
się&'ien1 CAŁY NASZ KRAJ. 
Klasa robotnicza i masy pracują 
ce PolskJ Ludowej z entuzja:i:­
mem ri~e~mują Czyn ł.ipcowy, 
w pełne.i swladomości, źr. przv­
bliia.Ją t~·m samym wykonanie 
przedterminowe Planu Sześcio· 
Jetnlr.go, że wzmacnlają świato­
wy obóz pokoju, żr. zdrcyclowa­
nie odpow;adają na brutalną 8 • 
rresję imperializmu amerykań­
skiego w Korei. 

Do tej pory podjęły Czyn L'.pco­
'wy setki i tysiące załóg fabryc·z­
nych. Dziesiątki i ~€tk! ty:>:ęcy ro­
botników - kolr..;arzv. · włókniarz~. 
górników. hutn:kó\\'. mctalo\•.ców -
s:dada.ią zobow!ązania produkcyjne 
dla uczczen'.a 6 rocznky l\fan;festu 
PKWN. Akcja Czynu L'pcowe~o 
s1 ala się ruchem prawdziwie maso­
wym. 

Zdarzają s:ę jednak. na szczęści"! 
barclzo rzadko. pewne braki w ak..:ji 
podejmowania Czynu L'pcowego 
powstające przc\1·a;i;n:c z w;ny te; 
organ!Zac~i partyjnej. k óra nie do-

rt>niła. względnie nie zrozumiała jesz gotowa je.:;t odpowiedrz.!eć nowymi 
cze olbrz~·micgo znaczenia trJ akr.li. zobow'.ązaniami produkcyjnymi na 
•Międ7.y innymi poważnym błędem ?\':anturnicze rzakusy podżegaczy wo 
politycznym jest mechaniczne pod· jennych. 
chodzenie do akcji Czynu Lipcowe- Na ostatnim posiedzeniu egzekuty 
go i ograniczanie r.>:asi<;>gu podejmo- wy or~anizacji partyjnej w PZPDz. 
wanych zobowią?.ań do grupy kilku im. T. Duracza towarzysze rozpa· 
wledwie osób. t!'ywall sprawę podjęria przez fabry 

kt; zobowiązań w ramarh Cz~•nu Lip 
Nic potrafiła rz.apobtec tel'rlu mi- cowego. 

mo n!cwątpl1wie dobrych chęci, or- Ma i>ter iow. Józef Jędrzejczak, 
ganitac,ia part:vjna w PZPDz. im. T. znan~· racjonaJ;zator, po porozum:e­
Dural':r.a. Nie zrozum!ała ona ducha n:u się z inn:vmi maistrami zakla­
C~vnu L ipcowego i nie potrafiła po dów - tow. tow. Chorzerkim i Gla· 
budz!ć całei załogi do ofiarnego zry macii1skim oraz ob. ob. Kcri>alem. 
\\'U. Nie um:ała ;;popularyzować Czy Rajskim i Slrzelrzykiem zobowią7.ał 
r.u Lipcowego wśród robotn:ków i !''<: utworzyć !'1.eśdoosobowy zespół 
t),n samym umasowić akC'ji zobowią remontowy i pt"ZC5tawić do dnia 22 
za.niowej. . l!pca' produkcję 42 ma'z~·n dziewi!łr 

. .. . . ;:kich na nowi· asortvment Podkrnś-
., E:;:ze~uly\~·a organ:zac 1 .part,r1ne.i lić należv, iż ·~a to ~a~zyny d nie-
.\ PZI Dz. 1m. Duracza nie '-' .eTZy d " b' ·1· d · ł 
'.V entu7.jazm i możliwości t\\·órcze ;rn·na me „ ,iornce .w ogo e. u. ina u 
zaJogi 7.akłsdów. Zadowolila sie wi~c 1 ·.v produkcJ1 obecnw ~t.opn:o"o dl)­
itik ' ctotad podejmowaniem 'lOlJow"!a j ornwndzane .do ~tanu uzyw_alno~ci. 
?.mi jed~·nie w wąskim gronie. Nie I ,Dal~~e wrno<_~t1 w. ~prawi~ ~:-yr;u 
7atroszca:vła się o urzadzen!e ocró:'le L pCO\\ e~o dol\ C>.ył~ 7.0rgan.:i:o\. ani a 

' • n Cl0'Z1"1]::l 1aCC'"O kUr~ll Z::l\\'0dO\Yf><T(l go zebrania załogi i o podkreślcn'e I . ~ ·'".' „. ~ · „ :' < 
. i . • a i • : - dla dz ! C'\\' '. '117~' i obnJ7.l'Dla o 50 pro 
ool. I.~ cznc„o zn ac-z.en.a Cz) nu L-1? Cf'n! liC?bv «orlzin nadliw.bo\\'YCh. 
CO\V~!!O w okresie '\.\'7.maga.iąre,i ~1ę \\' .~· . · „ ~ · · ,1-t t"ch. •łu~7n·-ch walk' pok'j 1$dv kla• obotnicza 1>tn\aJ,1C pro1c., · · · ·' 1 o 0 

• " • _a r · w zn;:ad'Zi<' ?:obowi a7.ań f'gzeku1 ywa 
--------------------------------- p"l.q:inowila jeclnak o~nrniczyć s1e 

tYl:rn do t,·ch trzech punktów i zo· 
howiązań o rharakterZf" rz;vsto pro· 
<lnku.b1ym nic poclejmowai-, wycho 
dzac ą. założenia. że PZPDz. im. Dn­
ra~a w~·1rnzaly mRksimum swych· 
11107.liwości. deklarując w ramach 
C::zynu 1-l\Tajowcgo wykonanie pla­
nu rocznego do dnia 30 listopada. 

Na .fro11ci e ws pól :.a wod n iclma 

Ob. Hele11a Ras1Jopi11 
60-letnia przod!lwnica pracy 

Dziwny jest ten brak "'iary we 
własną załoa-e 1 we własne mO'itlwoś 
ci. tym bardziej. że zakład~' im. Du. 
rac:i:a wysunęły !<ię ostatnio na czo· 
ło wszvstkich zakładów dz!ewlar­
:.kich w kraju. Niewatpli\l;ie 7.na­
:'12ło by ,;ię \\'ielu robotn::,ów. któr?.y 
rhętnie 9.lożyliby indvwidualne e:o­
bowiazania i w ten .<:po>ób orzyCl".V­
nili s!ę do prz\·śpieszenia wykona-

· nla planów produkcyjnvch zakla<lu 
do pr7edtcrrn;nowego zrealizowania 
dawnvch. aJ.:tur,lnych je~zcze z<1bo· 
" iazań. Ni('St<'ly. cgzckntywa nie 
chrial:l rz:v tei nie potrafiła tlo· 
~trzt>c t"rh lu1l7i. Nie umiafa n~wla· 
<lomić ;ałotfi o olbrz:vmim znaczeniu 
Cz~·nu Lipcow<'!t'O. którri:-o zasięg po 
l:tycznv w;vkrarza JJ07.a granice na­
~Zf'go pań~twa wzmacniając świa to· 
wy obó7. µoko.in. 

Za bład popełniony przn egze­
kutywe or!!an:nicji part~·inei w za­
kładach im. Durac.za pononą w 
znac•wym stopniu \\'inę 1 SPkretarz 
or.gani7.acli part~·inej tow. Żytelska 
i TT sekr0•:i17. i<>w. Starzyński. ktń· 
r;:v n!e diJ!>rnwad7.:li do knńcl'I a'.'­
cji C.z~·nn L PCO\\'Ci(O w zakli!da-:h 
i .;:ookrijn!e w ieclnym cia;:ie udal' 
s ·ę ·na urlop„. A egzekuty\Ya pozha 
wiona kierown:ctwa "-~kazuje brnl; 
zdecydowania i bo.iowośri. 

Stan taki nie powinien trwać dłu­
żej. Egzekutywa powinna naprawić 
swe poważne n:edocią11:n!ęcia i posta 
wić zagadnienie Cz,1•nu Lipcowego 
na właściwej pła~zczyź:nie. j 

(Bad) 

7°, :ar. f111{::i1• fw1111/11 ([(>aa Zif fos:c:n 11if•/f'.~flfllf'1.0, polatlllPgo) fO lpr)'• 
ci<tr::P, ie ha, Iw„. Jreźmy /lfJ. 1111.-iego IA!o11n Papfa11·„J..iego z 2 '011w~:o1~ 

' ,J,·it>j 96 w Lod=i. ;\'u ah~. 1n·os;ę wa.~. ro/ni/;, ale z lmtegorii tych rolni· 
/;óu„ co to 11111iPj 111biq ornć i .<i11ć, a :11 to 11ic, tylho by :l1irrn/i. l<:ec-. 
}a.ma - 11ielm11irc:mie z roli. ·''p. pokqt11r .~J;f„flik pa11a o tddl' lepiPj 
vo11luc11. lrirc tNly taki sldrpil-· 11uił sobie 011. Pop/riwsld 11: m·y111 mit!~:ha· 
11i11, pr::y ulicy 1'omaszo1<sl.-iej 96. Dla oslrofoo.•ci (och, $prvaiar;c ci lian· 
dlorccy ! ) ria córec:hr go „zapi"d" i zircia, oboje 1111di:eń.1two l'r1czl;ów, 
żeby opłyrrnć (do•lortnie) jn/.; pqc:shi w 11w;fl' (a pmvo~ 111<1sla: w m·oitn 
c~a .<fo l'at1lrr1nl,·i cumm·a 11C1 nriefrie ::atr111/11io11y, u/it11t · foł ttfofoic córce 
l'qc;;/;ar< P.i T..am/1ir1nc,1e ::; 111a<ll'11t na /(f(rtl1i), 

Owania P1tc:hi (11od opiefrą taty i t<'.>ci<1 Poplnw.•~·if'go) pr:e~::ly z ma• 
.<la rw 11irlr!!.rtl11q spr:rd11ż u·tidl:i, p11pinos1lw i pol1q111iP fnbrrkmu111Pgo 
111ydf11 .. \ 'o, ale i to. 11iesll'l)', nie •=ln. ,\'ie dlatl'go 11rmrt, ŻP milicja, czy 
al1n ::a ,,Jmr/Jnirn, ale, se 1111 r.rnf;u torrnm 11ie bml: i w ogóle po 
co 1wr nlorri 11kn111/;ie111, po :fmhiejslw, kit•cly 111oż11a być h-lientem „jut~ 
nyn1" i uczciwynz, nie? 

J\'ir 
1
ci<Jg/o tPd,v /rrcl:i na Toma.<:att'.~kq 96. Żad11rj tdęk.~:ej 

lmm1i/; podziPlllll\' cl/n rriclr 11ie vrzrd~tmdnl. Zrrtmn pom.\'ślcmo, 
strrnrzyć. Taf.., j11h to się o.<t11t11ir> trfród ll"Zl'lakiego 111ęt11iactrm 
lwje - 1111 za111011•1e11ie. 

atrahcji 

ab,Y iq 
prakty· 

Ot.1 tata - i tr.«'. on:dmnrik Pącz1'·6w, „cud'', urcażnci!', przy pomocy 
s:r:ot!:i od lmr:u :ar,111111i:mrnf. Tyll:o. ie t11t11j spryt go /at"lnie r.ardódl. 
T...ic:1·l 111irmo11iciP, ie ll')'ll'Ofa lic:rtr, ale 11/u.\ci11 e. juJ..· pr:pt«łn n<t „Cli· 

dornrr miPi.<rP" :11irrt1•rPS0111mir. To ::11ac:y, że sii: e1t·e11111alrric „zarobi" 
110 og/qdrmiu „}nś11il'jQce~o" ol1ra:11. 

A t11, 1111rri.acie - ld11p11: lml:ie. znmia-<t znjqć „;ę fnl;tem r::l'komego 
,.j11.iuie11ir1" obrazu, :aję!i „;ę 1t•yja.~rrie11il'll1, d/ric:Pgo przy ul. 1'oma.~zorv· 
skipj 96 11hrnrn się l'n/ap11rr . .fir11111" wi11111jqc11 .<ię spr:e1lriir1 /)11/lif'ra.<<iw. 
'l'eflo, 11i<'.1tety, „~wy111y" l'or1/w1.1!1i ani jl.'go Pąc:l-·i ::gofo nie pr:iea:i· 
dzieli„. 

E. Tam 

Któżby pomyślał, iż ta GO-Jet. ,ii• 
stebnowaczka, ob. Helena Raspopin, 
to przodownica pracy. J cdnak ;i~st 
nią. o,rł dłui8zego c;i;asu. OprÓl'r. tego 
jest :derowniczką. przo<lują.ct'g'O ze;;­
poln stebnowaczek. uzy:;kuj:3cego 
;>r7.cc!ętnie HO- 150 proc. normy. 

Rozwój wielowarsztatowoŚ(,i w ZPB im. 'Dubois 
na święta Odrodzen_ia Polski Za wrniki, o~iąg-n:ęte ,,. ostatnim 

etaJ>ie 1npółr.awo<lnicl\Ya prncv, z ~ s 
pół jej otrz~·nrnt p1emię w wysoko­
:lci 24 tysi<:1cc zl. 

Ob. Ra,;popin w dniu 1 mnJa ZO· 
stała odznaczona Orderem Przodow­
nika Prncy. '.\limo podesr.!cg-o wieku, 

Usprawnienie zaopatrzenia nieodzownym warun,<iem wypełnienia zobowiązań 

l hienie także czynny udział w życiu 
~poleczn~·m. Je~t aklrwną czlon:dnią 

1 l:ół Lid Kohiet i TPPR p1zy zakła· 
/ dneh dzit•wia1 .'ldch im. T. Dmacza. 

Robotnicy i pracownicy umysłowi 
nie szczqdzą sil ani starań, aby sv:ą 
ponadplanową produkcją jak naj­
godniej uczrić Swlęto Odrodzenia. 

\V ZPB im. Dubois tkaczki, obsłu 
gujqce 16 kro~ien. po:;tanowiły w 

ż·niH1a pel ni 
Zbi.er.~f my plony obfitsze „ niż kiedykolwiek 
Sprawńy i szybki przebieg robót na terenie naszego województwa 

p1n•z traktory, pracują konne żniwiar 
ki. przy któr~· r.;h uwija się brygada 
kohiPca ob. \\'acławy °"'oźniak, wlą­
:i.ąc -icil'!e zboże w snopki. Twarze ko 
hiet i d7.iewcząt ogorzałe i uśmiech. 
ni<'te. rr.Ó\~ i<!, że "ladowolone są z pta 
cy. Na oh::.zarach, gdzie już. zboże zu 
stało skoc;rnne, pracuje kilka clwuski 
bcwyrh pł11qów. To brygada ob. An­
to11icgo PalJlana dukonułe szybko 
podo1vwek, deocząc po piętach bry· 
q:11lzie, u 1ilucl<tjąn•i ~terty. 

- Snopowiazalki w roku bieżąr:ym 
mDja dę/.k.4 Prace;, mówi glówny me 
ch<1nik zespołu. ob. MiecJ.yslaw No~ 
wi1·ki - dą nieclnwna j~szcze trakto. 
r~ \·s ta. - Tak okaznłe zboi.e nie la· 
L1vo kosi(·. Pnibowali3my kosi.'.: sno­
l•ow::~d łl«l przy pomocy koni, ale 
nit' W\'trzymu;ą. Co mówić zrrszlą o 
koniach. kiedy nawet traktor· ma do­
~vć· roboty . 

.:\'a 7.apytanie, czy zalorri zes;Jolu 
"c1!de lnica przeprowadzą akcję żniw 
1:0.omlolową w terminie, ob. Nowi'· 
k1 zapewnia. że tnk. Nawet irlążą 
j!'~zcrn pomóc spółdzielniom J>l'Od11k 

w <.y jnvm nil terenie powiatu łódzki.:~ 
no, poclobnte, jilk im pomagały w wio 
sei:nej akcji siewnej. Nasza załoga p irrwsze. żniwa w Planie 6-leln!m I Ma~zvny są nalC'żydc fH"YUC>lowa- r•r.i cu je ofi~rnie i ocboc7.o. mówi da-

rozpoczęto już we ws;i:ystkich pn ne do żniw. więc praca idz!c ~p1 aw- ]() j nb. '\'owicki. Wszystkie robotv 
wiatach województwa łódzkiego. Z nic. ZP.spól PGR Babsk po~lanuwll za rolne p1"1Pprow,1dzlmy ndjszybc:iE'J "' 
dnia na dzie11 wzmaga się natężenie ko1kzyc żniwa przed terminem i po- t'lłej okolicy. Np. w ciągu 7 dni sko­
prac żniwnych. Rozpatwj<1c dotyd1 J.lÓC Je~zcze swymi ITHtszynami p1zy i:.illśmv ; zw!c:l:Ii:imy siano do stodół 
czasowy przebieg akcji żniwnej trZ"!· żniwach chło}>om mało i średniornl. z '.!.7 hn ląki. 

Snopowiązałka przy prary w Pań~twowym Gospodarstwie Rolnym 
Babs1'u pow. rawsko·mazowieck..ieg•1. 

bcs stwierdzi(:, że rozwija się ona 11<1 cym. . Wyniki pil'rwsrych dni żniw, do 
ogól szybko i spraw~ie. Do dnia 5 Zespbł PGR Nakielnica, pow. lódz· i.i 5:ych pnptąpiono na terl'nie nil· 
lim . . sko:.zono na tercme nasze90 wo· !:i ego_, 1 ozpoczal żniwa o jeden dz1 : 1ł '•'-!IO "ojewódJ'.lwa z całą enl'r!_!lą i 
jewod"?:lwa. według nlPpełnych c!a· '.\czern:e1. an1ie11 7espól B.ibsk. \V '"'l:tlem. pozwalają mniemać, że prze 
r.yrh, ponad 3.000 ha żyta. Podnlini• .. dniu S bm. rale połaci!' zirnii hvl,· r rt11Vrd1hrry 1wydęsko plerws1ą w 
!pr<?i.yście dckonujc się podorywelt i już obkos~Ont' i zaornne Do akcp Piernie 6-letnlm akc.ję żniwną, zbie· 
siewów poplonów. \V powiecie rc:n,·- wproll'<•dzr,no ~sz •stkie m~"LY~Y· 0 - j 1 ~·iac ohiitsze plony, niż w lałilch u-
sko-mazowieckim do dnia 5 bm. za- bok s11opoWHlZc1lek, ciąqnion\'ch b1eglyrh. (Mal.) 
siano już okcło 32 ha poplonów, '' 
powiecie z .1ś brzezi1iskim około 30 ha 
N'l polach PGR-ów. spółdzielni 1,ro­
dukcyjnyr.h oraz chłopów mało i śr(-'· 
dniorolnych pracuj(\ snopowlą1.alk.i, 
żniwiarki i pługi, Jpszcze zbóż nie 
'l.v:ieziono do ~todoły, a już śc!erm­
sko jest zaorane i obs iane mieszan. 
kami pastewnymi. 
Państwowe Gospodarstwa Rolne Ze 

spoin Babsk, powicltll rdwsl;o-mnw· 
"-icckicgo, których <al0gi w r c11nad1 
Czynu Lipcowego zobowi ązały ~:t; 
o dwa dni we ze?iniej zakor1czyć al.:'1 J', 
żniwno-omlotową, niż to było puf!­
·widziane w planie, w pęlni przyst:1. 
piły do żniw. Z11łoga maszynow•1· 
1rdktorowa zostali! p0dzielona nt1 
brygady, które w dniu 5 bm. ro;,po· 
częły robcty żniwne w i;ioszcze!JÓl­
Tlych qospndarstwach ze~połu. W kdż 

~ym zaś PGR zaloqa została pod1ie­
ona na 3 brygady, tj. llo koszeni..!, 
lo stertowania oraz do podorywek i 
iania poplonów. Brygady pracują 

zwawo jedna obok drugiej. Jeszcze 
snopowiązałka kosi zboże, a jnl: za 
nią jdą pługi, orząc ziemię pod za. 
•lewy: poplonów. 

\'V P. G. R. - Nakielnica pow. łódzkiego rozpocz~to już w dniu S bm. 
podorywki pod poplony, 

ł 

Czynie Liprow.nn prztjść na. Ob!lłu I zumieniu się z organizacją pod,;ta- , nie krosna, aby dobrze nabijało 
g~ 3i. krooiiien automatyc:tn~·cb. 7,a- wową.. postnnowilo zmienić go na szpulki, które zawsze powinny znaj 
poczatkowala to rozszel'7.enie oh~!u liPj.<z~·. Zanim prz~'wyklyśmy do dawać się \V aparacie. 
gi krosien tkaczka, ob. Emilia Goz ! !'\racy na wi~lrnzej ilości krosien, Niestety, maj~ter ob. Filipiak 
dallk. r•·z.n!zi„lono knżde.i T. nas pomag&cz oraz tkaczki narzekajq, że dostawa 

* • * kę • .ip :en.ą nam również z pomocą \Vątku do tkalni nie odbywa się re 
- Dopiero drugi dziel1, jak ob~;łn na'dadaezki. Ot, i obecnie nak!a- gularnie, toteż często brak szpulek 

gujemy podwójną ilość krosien - dac7ka ob. Irena Latewska pru,Je w aparatach. Z tego powodu auto­
mÓ\Vi ob. Gozdalik. Trudno było by gniazdo, chociaż wlaściwym jej za matyczne młotki, nabijając szpulki 
po\viedzieć, że praca idzie mi rów- j~ciem .iest nakładanie szpulek do natrnfiają w próżnię i ulegają zla-
nie łatwo, jak na 16 krosnach. Prze aparntów. rnnniom. powoduj~c uniel'uchomie-
de wszystkim muszę te krosna do- _ Nalei;y tkarzkom 6 nie krosna na dłuższy czas. 
Prowadzi(: do należytego porządku. pom C Z druEI.'iCj Sll'<Jn.v zarówno tkaczki, 

oświadcza nakladaczka Latewskn. Chociaż wi~c jt>st nam nieco trud- jr1k i nakłńdaczki oraz poma[(aczki Złożyły przecież zobcwiąznnie ce-
nie.i. jednak zarówno .in, jak i moje Iem uczczenia Święta Lipcow".ll!v. w czasie chwilowego braku watku 
ko!eżrlilki zdąjlomy sobie doskona te powinny śledzić i zestawiać te kros Zresdą Jeśli tkaczka uzyska wi(!k· Fprawę z wa;i;ności na~z~·ch zobowią na, które nie mają szpulek w apa-
zat1. podjętych z okuz.ii Swięta Lip szy zarobek, to i nakładaczki przy racie. 

tym również skorzystają. cowego. B~dziemy >'ię starały nie Drugą sprawą, pochłaniając• 
zawieść pokładanych w nas nadzi<'i. Majstrowie także mają więcej tkaczki i majstrów, jest bral' bija-

Ob. Gozdalik wyrablala przecięt- pracy. ków i wvnikające z tego częste po 
nie 108 procent bazy przy 72 proc. Każda tkaczka po przejściu na ob stoje. Zarówno organizacja partyj-
1 gatunku. OLeenie. choć pracuje ~ługę wiP,kszr..i ilości kro10;ien urzą- na. jak również kierownirtwo oraz 
na pOd\'.·ójnej ilości krosien, ambi- dza je na swci.i sposób, aby mogła rada zakladowa winny bacznie czu 
cją jej .iest utrzymać swą normę na nich jak nn.ilcpicj pracować. Dln wać, aby nie zdarzały się tego ro-

- Prz.v w:vpelnianiu na~zego Czy ;:a1Jobi('7.enia tworz~nia się gnia?.d, dza.iu wypadki braku wątku i bra· 
nu Lipcowego nie jesteśmy osaniot ln:f'ba naprawić krosno, aby dobrzP. ku bi.ialców. 
nione - mówi dalej - innj pl)- :.:nstawinly na zer\\'anie nitki, toteż Zobowiązania Lipcowe stanowią 
magają nam w miarę swych możll m<ijster .. krząta się i reguluje kaida jeden z odcinków walki o pokój · i 
\\'Ości. I maszynę, ab~· można było na niej realizacja ieh nie 1>owi11na byó ba 

- Mieliśmy trudny a~ortvmerit lekko wytwarzać dobry jako~ciowo mowa.na przez takie czy inne nie­
do 1kania na tąk dużej ilości kro- towar. Jednym z podstawowych o- dopatrzenia. 
sien. Toteż kietownictwo, po porn- bowiazków majstra jest regulowa- M. K. 

Biorokracia w Centrali Odzieżowej-
Do pracowników Dzialu Plano­

wania l''inansowcgo, w liczbie 
cztel'ech o.:;ób, w tym jedna kn­
bicta, zwrócily się dniu 3 maja 
1930 r. władze Centrali Odzieio· 
we.i w osobie dyrektora fin.·fldm. 
z Ul'Z~dowym pismem, opatrzonym 
piecz~ciami i podpisami. Zawie­
nło ono polecenie opracowania 
planów fiJl!lnsowyC'h dla poszne· 

Łódzcy 
• 

gólnrch placówek w oparciu o wy 
tyczne władz· zwiel'zchnich, to jc•t 
i\[inisterstwa Handlu \\1-ewnętrz. 
n ego. 

Pracownicy Działu Planowania 
Finans owego Centrali mieli pracę 
t<? wykona1„ w f.\'odzinach pozabiu· 
rnw~·ch. Wy;rnaczono im równoczc 
śnir. wynagroclzcnic, rr1w!1o iącc si9 
200 godz. nadliczbowym lOO or0c. 

• Junacy 

dla trzech pracowników oraz 150 
,godzln nadliczbowym 100 proc. 
dla jedne~o pracownika. Czas wy 
konania pracy zo~tał okre§lony 
terminem 5 czerwca br. \Vyna· 
g-rodzenie minio zostać w~·placone 
\\' trzy dni po zaopin iowaniu 
przez komi;:arza o~zczc:dnośclowe 
go CO. 

dzielnie stę spisali 

PrnC'e ukończono pt'zed tcrml· 
nem. W dniu :n. \'. Hl!50 t '. komi · 
~a ni; o~zc:~ędno~ciowy stwierdził 
podpisem, że prare zogta!y wyko 
uane. Kicd~· .1ednak spo1·z11rlzono 
listę wnilat , zaczęla Śię cała hi· 
!'toria. Dyrektor fin.-adm. miał o· 
bickcje, czy może przeprowadzić 
wypłatę bez podpisn naczelnego 
dyrektor.i, zaś naczelny <lyrektol' 
nie mógł sobie przypomnieć, t~ 
taką pt'aeę polecił wykonnć. 

Pierw:;iy turnus brygad P. O. 
„Służba Polśce" został 7.akoticzo­
ny. ~Iożemy także podsumow..i(· 
wrnik pracy łódzkich junakó .\', 
którn !Hl bardzo okazałe. świad· 
czi~ o tym listy, nadesłane do l-\o 
nwnrly :\ficjskicj PO „SP" 
Lócli z 12 i l!l Brygady. 

Tak \\'i~C' w l:! B1~·g·aclzie1 prze· 
hy\\'ajr,C'C'j w Par:~ynie, junacy na 
ogó!nyrh zeb!'anlach. w dniu 21 
ma,ja zohowiązali się \\'ykonać 
plan prc<lukcyjny na 5 dni przci. 
terminem, a wykonali go na 7 dni 
przed terminem. 
Również 15 Bi·yg·ada wykona rn 

pracę p1~1.edtel'minowo. Kilkurlzie· 
sięciu junaków awansowało, uzy. 
skuJąc stopiei'i starszego junaka. 
Wielu równieil odznaczono odz1v1-
kami za pracę społeczną oraz za 
pracę fizyczną I stopnia. 3ą to 
m. in.: Jerzy Wójcik, Czesław 
Chtpa. Adam Winiar.<;ki, l\1ieczy-
1ław Bomberski i inni. 

7. l~ BL·yg:ady awan. owano i od 
znaczono junaków; Stani5lawa Go 
l'H.ccgo, .\ladana Sariaw:;:dc>g·o, Ka 
zimiC'rza Bednarka, kló!'zy osią­
g·nęli ~80 proc. normy. 

Po powrot'ie clo sw~•cb '.lawnyd1 
warsztatów prn•·:v junacy wykn ­
Ż<), że nie tylko w brygadzie, ak 
i przy codziet111ej prac~· potrafią. 
walcz~·{- o pokój i o lepsze jt1tro 
mas pracu,i~cych. I 

.Jan Bednarski 
korespondent ,.Głosu" 

Tak, czy inaczej, załatwienie 
!'>prawy ciągnie się już przeszło 
mies iąc. · Chyba uplynęlo już 
clo~tatccznie dużo cza!;n, aby pa· 
picrki b~· ły opatrzone wszystkimi 
polrzebnrmi picczl)tknmi i podpi· 
sami .• Ti!'!'tety, gdy formularze 
zaczną kr<) ż~·c po !;talach, · nigdy 
nic wiadomo, czym się to skot1rzy. 

Felicja Andrzejewska 
koregpondent „Gtosu" z CO. 

Zol10,viąza11ie 'vykonane 
Zgodnie z powziętym, ku ucz· gady", przekroczono długofalo· 

czeniti święta Odrodzenia zobo· we zobowiązania l·l\lajowe, 
wiązaniem, zdjc;:cia do filmu ,.Dwie zmniejszając ilość dni zdjęciowyl.'h 
Br:n.1.·ady" zostały zakończone z z 60 do 65. /~ 
dniem 1 lipca br. Równocześnie, ' "ill!'ll 
dzięki \\'}'siłkowi cale.sro zespołu 'f . H. "1lk •· 
1>rodukcyj11e.2'0 filmu „Dwie brJ- · ,,.. korespondent z; F. P. ;. 

........ 
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.i_oc u, . chłol?ów! ~ien. aw. idzących 0-1 nowe '""Czyny młodego generała I <t'Utn:1 eh cie ę 1 Ud · .. „ - „Dziś oczy całego zachodnie 

l
:m , • . n~1 zycre 1:. ~elano zmusiły ich do ujawnienia jego dzia 

. v„zelk1ch . mformac31, dz.ielono łalności. Kilka razy 'Powtarzali to go świata zwrócone są na nasz 
~~~- szczupłymi zapasami ży;vności, iałszei·stwo, którego skutek był ta- mały półwysep. Reakcja i demo 
J~ ie pozostawały dla chlopow po ki, że częśó ludności poczęła nwa- kracja stoją tutaj oko w oko. 
1 abunl:o;-vych konfiskatach i dani- żać Kim Ir Sena za ... nieśmiertel- D • k" u~ch sc1ą.ganych przez Japończy- nego. z1ę 1 pomocy wielkiego Związ· 
kow. 

8
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„. I S ku Radzieckiego i geniuszowi 
_ i Y .„1m r ena rosły. Dywizja 

Teraz Japończycy drogo płacili za zamieniła się w korpus, później w Stalina, Korea została uwolniona 
lekceważenie, jakie w pierwszym armię całą. Ale coraz cięższa była spod obcego jarzma, jako pierw-
c~n·es1e okazywali wobec „niewiel- walka z osławioną ze swego bestia.I szy z krajów kolonialnych, uzys 
kic!'. grup bandyckich". jak miano stwa armią, kwantuńską. Wybuchła kala moźność wkroczenia na rl~"' 
w~h w swoich gazetach oddziały wojna światowa. Gdy radio przynio gę postępu i demokracji". 
Knn Ir Sena. sio wieść o wstąpieniu w śmiertel· I dziś Korea Półilocna zwraca ku 

- Dzisiaj Japończycy uważają ~e zapa;;y z faszl'.stowskim '~ogiem sobie oczy świata bronią.c iuż osiąg 
na~ za poważnego wroga _ powie- sił zbroJnych Związku Radz1ecldego niętego postępu, broniąc zdobyczy 
dzrnł Kim Ir Sen na naradzie. __ -;- w:szysc~ ~?r~ańczy~y. zrozumieli, demokracji przed nowymi, nie ja­
Przelwnamy ich. że nie mylą się. z~ medług1. J~z Jest dz1en wyzwolc· pońskimi już. lecz amcryKa11skimi 
Trwała wówczas pomiędzy Japoń ma z obceJ m~woli. * imperialistami. A na czele ' tej obro 

ez.,·kami a partvzantami wojna za J .• ny, na czele walczącego o wolność 
pałczann". Japoii.czycy w:~d . li . . ako przewoclmczący Zgi·omadzc- ludu Korei stoi ten sam Kim Ir 
r~hłopi dostarczają partvz~t~! ' ~= m~ . Narodowe~o. Północno-Korcań· Sen, niegdyś dziedzic dwóch oj­
mor.v. wiedzieli. że partyzantom Pl)n skie~. Repu~~llu Demokr!ltyc~nej cowtkich rewolwerów. legendarny 

r~r rss 

Korea kraj kultury 

I 
'"ZCbnP ~ą rzima do - . ." prz~Jmował l\.Jm Ir Sen dziennika- wódz partyzantów, Jctóry od trzech 
~~nislt~ p~v któr~·ch g~?:zni~cania rzy radzieckich, autorów książld ludzi poczynając, stworzył kiedy§ 
p;łki Pocz~to więc po · ~ shię, za- „Dwa razy Korea." Towicza i Buro olbrzymią annię skutecznie i ZWY- Studenci wydziału medycznego Koreańskiego Uniwersytetu im. Kim-Ir· 

cta;vać ch~o~om po pudełku zap-a- · i im wowczas: 01ęs o walczącą z Japończykami. Sena w laboratorium 

I 
. · , · wsiac wv- wa Powt"edz"ał · • · k 
łek _na m1es1ąc. Ale każdy chłop -----------------~---....:......:.. __ ..:_ _ _:. __________________ .:.:_ __ :..:.........:..:....:..:...::.._ _____ ~----

f 5 sierpnia l 945 roku PL'zyjął gl:'ne ~usiał,. ab:i; dostać n_astępne purleł N 111 d d I d k d 2r~ałja~~~~~i:~~~'~01~:;)i~~f~?\y~! ~~p~~;~~c z~~s:re~ki: .Pi~:~~;~~= owe m I I a r y a gosp o a r· I n a ro o· w ei· 
v..~ob1a. W pierwszych dniach wrześ ;o ~~~elka. Brak JedneJ wypalonej 
ma w Phenian odbywał się \.viell-i -~P 1 powodował wyi·ok. Prze­
wiec na cześć zwycięstwa Tłum~ ci~ . „buf.to"."Ilikowi" szły w ruch zalały ulice i place przy~zdobion'e pa n po icrJne i żołdackie bagnety. p • b • , dk „ b t h 
portretami Lenina i, Stalina. Nagle I· Ale „WOJ.na zapałczan_a" _nie_ skut rzysp1eszamy 0 1eg §ro OW 0 ro owyc 
pojawił się samochód. Najbliże' t ~o.wała. Trzeba było. niewielkie od 
jący rzucili się ku wysiadają~e~~ ~;Lały k~a1:ne łzkasląp1~ regul!łrnymi z auta człowiekowi chwycili. go na ,,c:pons im1 ~u ami I batalionami. Hajduckie Zakłady IIulnicze, opie. wane. do innych gałęzi przemysłu, że ły się dla Oddziału Wojewódzkiego podwyiszenia stopy życiowej mas 
ramt'ona 

0 
. .

1
. ' t I wtedy Kim Ir Sen wystąpił do rając sic; na bogatych w tej dziedzi- nadmierne zapasy nie tylko utrudnia NBP w Łodzi i dla zakładów progra.- pracu1·ących. 

ny. 
, P mes i go w s ronę trybu pierwsz.nj ,„1·ększeJ· bi"twy.· nie dos·w·ad - h d · k' h · " .• I czemac ra ziec ie , Ją pracę obciążonego nimi zakładu, mem prac nad przyśpieszeniem obie- W oparciu o doświadczenia ZPB 

Pasażerem samochodu bvł Kim Ir Kilka. niewie_lkich oddziałów par przystąpiły, jako pienvsze w Polsce ale hamują rozwój innych dziedzln gu środków obrotowych. Ta nowa, im. J. Stalina podjęły te zadania rów 

S 
. t k . h ł de akc1·i przyŚJJieszenia obiegu środ- gcsuodark1· narodo•"eJ· · l' t f ·1 · · · 

en, ':złowiek partyzanckiej legen- y~a?c ·re , ~ o~ony~h ~ .najb~rd.ziej · · · " · I soc1a is yczna orma wspo pracy po· mez mne zakłady i w chwili obecne) 
dy, wodz słynncJ· koreańsk"xeJ· arm·

11
· w~trzymały_ en 1 na1lep1e1 wycwiczo ków obrotowych. Załoga zakładów Pierwsze dośw\adczenie stawiła nowe zadania przed organi- prawie cały przemysł bawełniany o· 

h I d dł poclj~ła wbowiązania upłynuieni'I · · · · kł d h - k 
partyzanckieJ·, człowiek, kto'ry po· nyc . u z1 napa o na japońskie w ll'qdz"i za.CJam. i. partyJnym_ i w. za a ac , 1a raz szereg innych przedsiębiorstw 

g P 
. nadmiernyc.h remanentów, skrócenia :IL B k ł nad dziesięć lat spędził na walce z ,armzony. o krotkiej walce wyco rowmez anku i raz Jeszcze wy aza- przemys owych prowadzi trudną, ale 

Japończykami. fały. siq ws.zys_tkie w stronę gór. cyklu produkcyjnego i :r.woh•ienia w Jako nierwsze w Łodzi przystąpiłv la kierowniczą rolę Parlii w wa.lee o owocną walkę o przyśpieszenie obie-
• Poscrg 1aponsk1 nie natrafiał na o- ten sposób poważnej ilości środkó-w do akcji przyśpic~zenia obiegu środ- rozwój naszego przemysłu. gu środków obrotowych. W licznych 

n gvna · , nawe o zia y, biorace u- ł . Zobowiązania l-Ma1·owe, zawarte za a ac toczą się narady robocze, 
Pierwsza bro 

' po·r Ba t dd ł obrotowych, potrzebnych innym ga· ~'.rJW obrotowych TPB im. Józefa Sta. kł d h · 
T d ·al · · d · ęz1om gospodarki narodowej. lina. Na zaproszenie Komitetu Dziel b · - os:ta:tnia b o , . Zł w posc1gu ziwnym trafem w uchwale Komitetu Dzielnicowego, aczme rozpatruje się plany finanso· 

f n OJCa spotykał:v się z garnizonami sąsied , N1e:1stanne przyśpieszanie obiPgu l"icy Fahrvcznej PZPR przybyła na te rozpoc7:ęły nowy etap pracy przedsię we, zaopatrzenia, cykl produkcyjny, 
Z rąk konajacej matki otrzymał nich. miast, koncentrowały się. srodkow obrotowvch iest jedny111 z ren zakładów ekipa lustracyjna Naro biorstv;a. normy zużycia. Wzrasta zrozumienie 

czternastoletni Kim Ir Sen dwa pi Az wreszcie w podgórskich la- podstawowych zagadnień socjali!>lyl'1 doweqo Banku Polskiego, zapoc7ątk;i Zakłady im. J. Stalina, realizuj<!CC dla ~ycb prac wśród szerokich mas ro 
stolety Colta. To było dziedzictwo. sach clokola „goniących" zamknął nej gospoda1ki, a wsk<>'lnik obroto- wując nową, socjalistyczną wsp5łpra zobowiązania 1-Majowe, zwolniły botmczycll, powstaje szeroki front 
Dziedzictwo po ojcu, niezłomnvm się !7.elazny pierścień armii party- wości środków stanowi jeden z na!- cę Banku z przemysłem. · środków obrotowych na sumę prze- partyjnych i_ bezpartyjnych w walce 
bojowniku o wolność Korei, ktÓry zanckiej, co oznaczało ich zagładę. ważniejszych czynników rozwoju Praca ekipy lustracyjnej nie posia szło lJ1iliarda złotych. Jednak był to o wyzwoleme wewnętrznych ; rezerw 
z!U~ł v,;ycieńczony wieloletnim wię N" , . I „ przedsii:biorstwa uspołecmionego. 0- <lała cech inspekcji. Omawianie za- efekt tylko pozorny, gdyż równocze.1 przedsiębiorstw. 
z1emem na emigracji , .... Mandżurii. 11 iesm1erte ny brotowość śrc.dków musi bvć dzisiaj gadnioń produkcji zbytu w sąsiedz. śnie na!J)ywały do zakładów duże ilo B ak • • , ód 
R~szta dziedzictwa to była dewiza Pierwszym miastem koreańskim przedmiotem częstvch badań ze slro· iwie hal fabiycznych, narady robo- śc! bawełny z „Textilimportu", arty- I .r , zrozumienia '!U: 
03ca: „Człowiek bez ojczyzny jest zajętym pr.z~ partyzantów był Hes~ ny dyrekcji zakładów wytwórrr.ych, cze. urządzane w toku lustracji, po- kułów technicznych i innych z Cen- n1ektorych pracown1kow 
jak pies bezdomny". di?- niedaleko granicy Mandżurii. organizacji partyjnych wszystkich zwolily na zawiązmie bezpośrednie· trali -Zaopat:zenia, co przyczyniło się Ale, jak w każdej pracy, tak i tu-

z t d N t lk 
. lk d b szczebli, bowiem od przestrze""'n1·a w go kontaldu załogi z ekipą bankową. do ta d d t . 

ym · ~~dzictwem, z tą dewizą 1e Y :o wie .a .. z _o ycz ~ojenna „- w ·· pows ma ~ nowa pona norma· a1 napotyka się na trudności oraz 
ruszył w boJ przeciw okupantom w brom, amumc31 1 sprzęcie była codziennej pracy norm zapasu i zu- spo•dpraca lustratorów bankowych tywnych zapasow. przeszkody. Podczas narady robocZ(;)J. 

zł t 
. 

1 
. życia, zasad rac1·onalneJ· oraz prawi- z przo ownikami pracy, z ludźmi bez z kł d 

c owiek, który pozyskał w dzieJ·ach ow. ocem e.i wa ki. Poprzez ulice • d . t d . i d A przecież istota akcji przyśpie- "'· a a ach Aparatury Niskiego Na 

I d 
. t dłowej gospodarki zale:iy w dużym po'<re mo 'la ru monym w pro uk- . 1 

u. u .kore.anskiego sławę, 3·aką nikt m. ias. a znowu pr.zeszli koreańscy ·· t • szenia obiegu śrndków obroło- p1ęc1a ustratorzy Oddziału Woje 

ł k 
stopniu wykonanie i przekroC'leni·e < 11 czy zaopa, rzenm, umożliwiła lep. ód , · NBP . się me cieszył od cza~ów słynnego zo merze z ·oreanską piosenką na 1 1 b 1. wycli nie polega na tym, aby u- w zinego w Łodzi w refera-

-'- " t h K - planów gospodarczych. szą. g ę szą ana 1zę gospodarki za- h 
wod:11a :floty koreańskiej, Li Sun Si us ac • oreanski sztandar powie- kładów. •.V rezultaci:'e ustalono różne płynnić stwierdzone pon:ulnorma- tac swych przeprowadzili ocenę pra 
na, pogromcy armady japońskich wał na czele oddziału. Radosne unie DyrekcJe 1 organizacje partyjne niepra'l'.idłowc>ści w pracy przed:;ię- tywne zapasy po to, by .starać się cy poszczególnych dzi.ałów przedsię· 
n?jeźdźców z XVI w'ieku, t-w'Órcy' lii_enie ogarnęło miasto. w ktOrym przedsiqbiorstw, w których powstają biorslwa, jak nadmierne zapasy, zbyt o nowe dostawy i nowe spiętrze- biors.tw~ i podali zaobserwoivane u-

p1erwszych w dziejach świata pan- me wolno było nawet odezwać się nadmierne zapasy, gdzie tworzą siq dln~ cykl rozliczeń z dostawcf!.roi nia w maga1.ynach oraz oddzia- chyb1ema. 
cernych okrętów. Pancerze tych w rodzin_nym jęz~:Jrn. Znikając zno- z~tory w produkcji czy zbycie towa- cdbie;:cami i inne. ' łach produ.k~yjnyc~. W~asciw~, ce Było ich sporo: niewłaściwa ewi· 
okrętów były co prawda z bardzo wu w gorach, Kim Ir Sen zabrał ro-;v. i zbyt długo trwa_ cykl fakturo- Wnioski polustra<:yjne ekipy ban- Iowe przyi.p1eszen1e ob1egu srod- dencja wysłanych i odwołanych za 
twardego drzewa jedynie, ate wy- z. japoń~kiego banku wszystkie pie wania, wmny zdać sobie sprawę 7. te kowej oraz uchwała Komitetu Dziel- ków C?broto.wych, jest ciągłą i nie- mówień, zbyt długi cykl fakturowa-
starczyłv, by wysłać na cl.no oceanu mądze 1 rozdał ludności. Nazwano !J?• że zamrożone w ten sposób środ-1 nicowego, zmierzająca do likwidacji usti;_phwą wal~ą o utrzymanie ia- nia, ponadnormatywne zapasy, nie· 
Spokojnego flotę japm1ską i załado go j':1ż ter;'z „generał Kim Ir Sen". kl obrotowe nie mogą zostać kiero· stwierdzonych nieprawidłowoiici, sla- pasow ~ gramcach _normatywu, o prawidłowe normy zużycia. szeregu 
waną na niej armię napastniczą w A imał wowczas lat 25. bezustanne ulep~zame form roz• artykułów technicznych i związane z 
sile 120 tysięcy ludzi. Szybko rozpowszechniała się jego rachu~ku, o skrocenie cyklu pro- tym złe planowanie zakupu tych ar· 

Tak, jak ów słynny admirał i sława i wiadQ.mości .o klę~ce zada- os•1ągn1•ęc•a a „ 1• t ' dukcy1n~go. tykułów, zbyt wolne likwidowanie 
J5:im Ir Sen sławę swą pozyskał nej Japoi1czykom. Lęk i niepewność I r c 11ona 1za orow Ost~tcczme rzeczywisty efekt wy· sald odbiorców i dostawców oraz nie 
gromiąc japońskich ciemiężycieli. ' zapanowały w japońskich garnizo- . ...: - kona~a Z?bowiązai1 !·Majowych rozliczanie w terminie zaliczek pra-. .„ na<;h Korei. radz"eck" J f 'k" • ZF!3 1m. S~ahna na 1 ~1~ja .zamyka si~ cownić~ych. Niektórzy pracownic-y 

„Dostawcy broni Usiłowano dosięgnąć Kim Ir Se- I rego przemys u w o 1enn1czego kwotą około 500 mihonow złotych, I zakładow 1Zam'.ast omawiać sposoby 

w leśnej gęstwinie zebrał Kim Ir na ~ezez :ręce ,<;krytobójców. Ale MOSKWA (PAP). _ J\linister· 50.000 propozycji wynalazczych i ra· powstałych ze zmniejszenia stanu ma usunięcia tvch braków usiłowali u· 
Sen kilkum;;stu swokh przyjaciół, rz nie pomogła kilkakrotnie padwyż- stwo przemy:iłu lekkiego ZSRR r1od· cjonalizatorskiclt. Ponad 40.000 pro- gazynów d!ogą spr~edaży nadmier- Clowodnić, fe to nie oni ponoszą od-
którymi chronił się p1·zed pr·zes'Iado szana. cena. na jego głowę. Aby po- pozycJ'i•znafazło zastosowanie w prze ny~łl zapa~ow, ~rzy~pie~zenia cyklu owiedzi.alność za istniejący stan 

„.-<-- ć ł d • +ki sumowało wyniki ruchu rac1'onaliza· fakturowania hkw1dac i b"d b h b' · d 
waniem Japo1icz,_•ków, okupuJ·ących vv:su:r.yma nap yw o par,yzan. myśle. Biuro wynalazków przemvsłu ' I z " nyc rzeczy, ze uc y iema spowo owane 

· nO"'"Ch 
0 

hotn·k · J · torslde!!:o w przemy~le ,,·ło'){1°enn1·- J sald zosłały ob· kl · nk · · 
wówczas Mandżurię. . "'·' c l ·ow, aponczycy o- „ o włókienniczego otrzymuje codziennie . . re. ywnym1 waru am1, ze 

Unikanie ,Japończyków nie 'Pro- głosili w swoich gazetach, że Kim czym za okres ub. IZ miesircy. W o- ponad 100 propozycji racjonalizator• Znaczy to, ze 9?spodarka. narodo- winę p_onosi Centralny Zarząd, lub je 
wadzi do niczego _ powiedział im. Jr Sen został zabity w walce. kresie tym robotnicy, majstrowie, skich, nadsyłanych przez robotaików wa zyskała 500 mlln. zł, ktore będą dnostk1 zaopatrzenia, natomiast icb 
- Jedyną taktyką walki J·est zmu· Ale cóż kiedy po kilku dpfach technicy i inżynierowie złożyli ponad inżynierów. wykorzystane dla rozbudowy pne- rola i możliwości sa minimalne ~~~~ &~mu~~M~~-------~~----~~--------------~--~-~=~~----------~m~y~d:u~!i_p~n~y~c~z~y~n~~~s~i~ę~d~o~d~a~b~z~~!o W~~ p~~~~~~a~~a 
kraju. Do walki potrzebujemy bro- J d myśli jeszcze kategońaroi 1946--47 

ni i będziemy ją mieli. Podzielimy e n o o s o b o w e k 1• e r o w n 1• c t w o roku, kiedy to istniały bardzo poważ· s~ę na małe grupki po dwóch _ ne trudności zaopatrzeniowe, kiedy 
tt·zech ludzi. To wystarczy, aby na planowanie nasze stawiało dopiero 
paść na japońskiego policjanta lub pierwsze kroki i kiedy skwapliwif: 
pojedy11.czego żołnierza. Będziemy W przed~ • .,,. - t h d „wychwytywało się" potrzebny arty-
mieli broń - będziemy mieli siłę. ..,.ę„•or.s wac ra zieckich kuł ~V' k~dei. dost~pnej ilości, aby za bezpteczyc c1ągłośc produkcji i unik. 

Ale nie tylko w broni i wyćwicze Jedną o; podstawowych zasad wa w ZSRR. Kierownik (naczel- oezach narodu na wielki za. nąć trudu poszukiwania danego to-
niu oddziału we władaniu ta bronia kierowania radzieckim przem''- n ik oddzlalu fabr"czne!!o, dyre· ~n~ " • zakładem, lecz wprost pre.eciw- waru za mie ·a k tał npatrywał siłę młod.v dowódca par słem J·est zasada 

1
·ednoosobMnegJo J ~ s"""„ • i zau ... ame". nie, przewiduje ~ udział, 

51 
.c czy ·war · .,.„ ktor przedsiębiorstwa itp.) je~t Kierownik, jako osoba obdarrzo D · • ki d 

tyzancki. Oto, co mówił swoim to- kiero~m>~twa. w m"s'l teJ· rza- ;:łu 1 d db . . "'---0•-1·e _ft.,..n pracowniko·„111 zis, e Y rozporządzamy znacz „.~„ J • gą u u i a o Jego mteresy. na rz.aufaniein państ\va radziec- .,,-,,.,,.- " ·~~..., • · · k 
warzyszom na tejże naradzie w leś s-ady caly z„qno'ł ;pracownik-f)."' z · kl .k - k · . k' mmn· y brac· z"ywy udzi"ał w r-- me wię szą masą towarową, tego ~·· „ arowno erowm ·, JS - i .iego ·1ego sprawuje pieczę nad ok;:e- „ „,..,. d · d j ' 
nej gęstwinie. przedsiębiors1rw.a jest bezwzględ podwładnj . dą7.ą do wspólnego ślonyrn odcinkiem produkcji j trząsaniu zagadnień produkcyj- ro za1u po e scie jest po prostu 

Osiągniemy zwycięstwo wtedy nie pod11orządkowany woli kie- celu li mają wspólne interesy. jest całkowicie odpowledzi<llny nych, podczas pracy jednak musi szkodliwe. Zakupywanie przez je-
jedynie, kiedy za nami stać bę- ro~a, przy czym kaicly pra- którymi są: rozwój gospodarlti sa za stan tego odcinka, iza porzą- panować żelazna dyscyplina. Jui den. zakład potrzebnych mu arty-
dzie cały naród. Musimy zwią- cown•k jest w pełni odpowiedzial cjalistycznej, wzmocnienie obron dek, za •vykonanie !)larnu pań- w. zaraniu władzy radzieckiej kułow w nadmiernych ilościach zać się nierozerwalnymi więza- ny za. zleconą mu pra-0ę. ności kraju, }>odniesienie stops stwowego itd. Jednocześnie kie- wodz rewoluc~i socjalistycznej. silą rzeczy stwarza okresowe tru~ 
ml

• z calym ludem. Mus1"my zdo· - . . . . k Jt 1 il Wł...,..;m1·e Le . k dności przy zaopatrzeniu innych Działalność produkcyjna wiel- zyc10weJ 1 poZiomu u ura nego rown .: ma w swoich rękach peł· uwm rz run ws azywał na zakładów. 
być wiarę całego ludu w nasza kiego przedsiębiorstwa jest nie robotników itp. W waru~kach so nię władzy administracyjnej. Raz to, że „trzeba się nauczyć łączyr Zdarza się, że jednostki zaopatrze­

nia, idąc po linii najmniejszego opo­
ru: zbyt ułatwiają sobie pracę i za­
miast dostawy, zaspokajającej bieżą· 
~e potr~eby, przysyłają zakładom du 
ze partie towaru w ilości, pokrywa.­
jącej ich kilkumiesięczne, a nawet 
~oczne zapotrzebowanie. Tego rodza. 
JU praktyka powoduje powstawanie 
ponadnormatywnych zapasów w 7.a­
kładach i wiąże ich środki obrotowe. 
Przyznać trzeba, że i w tym wypadku 
zakłady nie są bez winy, przeważnie 
bowiem nie umieszczają na zamówie· 
niach terminów dostaw. 

ideę, wiarę w nasze siły, w na: do pomyślenia bez jednoosobowe cjalizmu ogólny wzrost produk- porządzenia jego są wiążące dla w jedną całość burzliwy, wzbie· 
sze nieuniknione zwyciestwo. go kierownictwa, bowiem specy- cji socjalistycznej poo:wala jedno wsrz:ystkich podwładnych. Do iza- rający wylewem wiosennym, wY· 

Z takim to orężem wyruszyli par fika wielkiego pre,emysłu ma- cześnie izaspakajać w coraz więk dań kierownika należy walka z stępujący ze wszystkich brzegów 
tyzanci Kim Ir Sena przeciw Ja- szynowego wymaga jednoljtej wo szej mierze potmeby osobiste każ drobnomieszczańskim niedbal- wiecowy demokratyzm mas pra· 
pończykom. W chłopskich szatach, li, kierującej wspólną pracą !Za- dego rz ce:łonków spoleczeńst\.':a. stwem, e lekceważącym stosun- cujących z ZELAZNĄ dyscypli· 
uzbrojeni w długie, chińskie sierpy, logi, liczącej nie~iedy dziesiątki Dlatego też kierownik przedsi~- kiem do pracy, z elementami-, de ną, podczas pracy, z BEZ· 
czatowali na drogach na żołnierzy i tysięcy ludzi. biorstwa obowiązany jest podpo- zorganfomjącyml pracę, a jedno- WZGLĘDNYM PODPORZĄDKO 
policjantów japońskich. Wkrótce od r.ządkować indywidualną wolę cześn~e walka o sprawność or- WANm'\I się podczas pracy woli 
dział posiadał już rewolwery, kara- „Ani kolej, ani transport, ani każdego praco\vnLl<a - woli naro ganizacyjną, o porządek i żelaz- jednostki kierownika radzieckie· 
biny wojskowe i zabrane obszarni- wielkie masrcyny, czy przed- du, którego w danym wypadku ną dyscyplinę pracy. Dlatego też go". 
kom strzelby skałkowe. z tą bronią siębiorstwa w ogóle, nie mo· jest reprezentantem. KierGwnik partia i I.'Ząd kładły i kładą na- Zarząd jednoosobowy nie wy­

klucza jednakże kolegialności w 
omaw.ianiu podstawowych izagad­
nień doty~ących kierowania rza· 
kładem. Dlatego też prrzy wszyst 
kich mi.nisterst\vach w Zwląiz-l'-U 
Radzieckim działają organa ko­
legialne, które okazują wydatną 
pomoc poszczególnym minis1lrom :v ·wyk~nywan.iu powlelll'Onych 
1m izadan. Pełnią one jednak tvl­
ko iunkcje doradcze. A 12:atem 
omatvianie wszelkich 1Za"adn~e1i 
w ministerstwach ma for';uę ko­
lektywną, ale decyzja należy do 
~mego minist~a. W ten sposób 
r na tym odc1nku pracy pełnię 
odtłowied~alności za wykonanie 
zadań ponosi jeden kierGwnik. '" 
osobie ministra, 

l'Uszono przeciw japo11skim ekspe- gą, prawidłowo funkcjono- powołany jest bGwiem przez na- cisk na ścisłe pmestrzeganie ea-
dycjom karnym, przybywającym na wać, jeżeli nie ma jedności ród i cieszy się jego zaufaniem. sady jednoosobowego kierownic-
wieś. Oddziały takie składały się woli. która wiązałaby M>'ZJ'St Towarzysz Stalin mówi, że twa. XVIII konferencja WKP(h) 
zwykle z 10 - 15 żołnierzy dosko- kich praeowników w jeden w państwie radzieckim „kie- wysunęła postulat wzmocnieni<t 
nale uzbrojonych, pod dowództwem organ gospodarczy, pracują- rownicy gospodarczy ma.)ą jednoosobowego kierGwnictwa w 
oficera. Wiele takich oddziałów nie cy z dokładnością zegair.ka" wszelkie pndstawy, aby cie- przedsiębforstwa<lb, wyposażenia. 
wróciło do japo1'iskich garnizonów. - mówi Lenin. szyć się :z-.tufaniem i miłoścli.ą dyrektora danego przedsiębio.r· 
W rosnącej z dnia na dzie6 party- w warunkach kapitalistycz- na.rodu, ponieważ kierują. go stwa w pełnię władzy i obarczc· 
zantce Kim Ir Sena otrzymały one nych kierownikiem preedSiębior- spodarką nie w imię zysl.:ów nia go odpowjedzialnością, za 
nazwę „oddziałów dostawców bro- stwa jest bądź właściciel środ- garstki kapitalistów, lecz w stan powierzonego mu przedsię· 
ni". ków produkcji, bądź też jego a- imię interesów klasy robotni biorstwa. W szczególnośei winien 

Japończycy walczn gent. Stąd wynika nie dająca się czej, w imię interesów całe· ściśle przestrzegać tej zasady każ 
~ pogodizić spreeczność między in- go narodu. Oto dlaczego mia- dy komunista, bez względu na 

zapałkami teresami kapitaJlisty, usiłującego no działacza. gospodarczego to, ezy zajmuje stanowisko zwy. 
jak nai'bardrzieJ· wyczyskać irob'ot- w naszych warunlcach jest kłego robotnika, czy dyrektora. 

W roku 1934 pod komendą Kim · zaszo·~.+..ym mfo em a sp nlków, a interesami podw~ad- "" "' ... n ' ra- W pmeciw.ieństwie do kap:ita· 
1'r Sena walczyła J'uż cała dywizJ·a, rnno"'"'c· funk J·,,. k1°ero 1·k nych - (wyeyskiw.anych). " ..... u · 

0 .., · wn ·a !izmu, w warunkach ZSiRR, kie-
doskonal~ uzbrojona, wyćwiczona. w warunkaeb radzieckich rownictwo jec1A?Oosobowe nie wy· 
Znajdowali ci żoh1ierze '•szelką po- Zupełnie 1na~ej ma się spra- zna.ezy to za.służyć sobie w klucza udziału mas w kierowaniu 

ł 

. Istotne znacz~~ie dla przyśpiesze­
rua obracalnośc1 srodków ma codzien 
na praca przedsiębiorstw i Narodo· 
'~eg? Banku Polskiego nad uspraw­
memem rozrachunków. 

Zaprowadzony od niedawna sy­
stem rozliczeń przez Biuro Rozrachun 
kowe Narodowego Banku Polskiego 
przyczynia się do dalszego przyśpie­
szenia obiegu środków obrotowych. 
Pozwala on na regulowanie wza1em· 
nych pretensji w ciągu jednego dnia 
od terminu ich zgłoszenia, zamiast 
5 clni obowiązujących przy inkasie 
faktur. 

Kazimierz Harbich 
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I 7/ipca ~Kuźnię młodych kadr~ _ . ~łłi.,!~ 
--V należą otoczgć: opiehą ~ 1 !JE.GO eo1ącw~j\ 

~ 
Osiągnięcia i trudności zespołu młodzieżowego Oddziału 11 PBP 

r!r1,~f .. I ~ Przeszło 200.metrowej długości, jednopiętrowy blok magazynów Cen wie i brygadziści. Nie wolno im się 
ł:!t.-!!--- tl'ali Handlowej Materiałów Buduwlanych na Polesiu Widzewskim. w oąranicza ~ do roli dyc;pon('ntów oraz 
~ • • słanie su.rowym jest już w znac:mej części wykonany. Wśród mszto- kontrolerów pracy, a winni być prze-,-"°; wań i o!'zalowań uwijają się robotnicy w niebieskich kombinezonach. de wsiystkim na11czydelami i wycho 

Nasi Czytelnicy zwracają uwagę 

Co na to PSS? 
lJ~ AGA, DZIELNICA SRóDl\UES­

CIE ·PRAWA P. Z. P. R.! 

I gdvby nawet PlZY wejściu na teren budowy nie było dużej tablicy wawcaml młoddeiy. Większość spo-
z na.plsem: „BudOwa prowadzonc1 przez zespół młodzi~żowy Oddziału śród nich postępuje właśnie w ten Tow. W. Jl. pi,ze: „Puy nli<'~ Paui;1niddej, na odci11kt1 · orl ulicy Wól. 

uai1~kit'j do Cibt) foldrj, i~tnieją d" a skkpy PSS - jc1len pod nulllercm 
28. n dl'llgi porl 1111111<·rc·m 35. Pit•n, ;zu ~ril'iłrlt.ielnia czyum1 h) ła do niedawna 
cuJ~icunic do 110•1z. 22, ole ocl d\\t><"h 1ygo<lui powstuje zanol„nięla. Natomiast 
drugi ~klrp Oh\al't)' bywa tylko do gocfz. 13. WFknll>k trgo ~lielu ludi:i prncy 

nie je,t w stanic zaopa11.·zrc :;ię w al't) kuły pien1·szej potrzl'hy. Zap-iujf:'my, 
~:.i bkl1 p P~S przy uli<") P„hi1micki"j :i:> mói;łhy prueo" ać mile do i;otłz. 
22 - na 111if'j•c11 nnif'ruchomione:;o fklcpu pod l'ir 28?„.". 

Dziś t. .i. dnia 7; 7. 50 r. o godz. 
1 fl.30 odbędzie ~ię odprawa sekreta 
!l'ZY Organizacji Podstawowych i Od­
działowych, Kier. Personalnych i re 
:ferentów personalnych, w lokalu 
własnym Dzieolnicy Sródm. Prawi1 
l>Y'2Y ul. Gdańskiej 75. Obecność to­
waraysą.y obowią'Zkowa. 

II PBP" - to wystarczy przyjrzeć się uważnie twan:om tu prnruią- sposób, jak np. m11jster murarski tow. 
cych, a.by stwierdzić, źe znaczną ich wlęksiość stanowią młodzi lu· Dąbrowski, czy cieśla ob. Borowski 
dzie w wieku od 18 do 24 lat. (doskonały fachowiec i prawdziwy 

Przyjmowanie podań 
na Akade~ię MedJc:iną 

D latcqo też czQściej, nit g~7.i~k<•l· 1 15 maja '~pro•.11adr.on~. zosta~y no­
wiek roibrzrnlewa tu sm1ec:h we normy„. 1 nagle obmzyła się wy­

nawet w czasie najbardz'ej wytężo- dajność, a co za tym id;r.ic i płc1ce 
nej pracy. Enerqią, zapatern i och9tą Nawet przodownicy nie osiągali 10ll 
prncy młodzi często nadrabiają pcw~ proc. normy. Przyczyn tego bynaJ­
ne jeszcze braki w wykształceniu fa- mniej nie należy dopatrvwać st~ . w 
chowym zwycięsko przełamuią trud niechęci zespołu do pracy, do zm1a­
ności - a trzeba przyznać , że mają ny starego systemu na nowy. lep­
ich sporo. szy. Po prostu kierownictwo nie po­

Akademia Medycma. w f.oflzi 
'Jla.wiadan1la że przyjmowanie po 
dań od kandydatów na 1 rok stil 
dlów odbywa się cod:dennie- w 
godi. 9-14.00, Dla młod'lliei;v 
praeują.cej w piatek każdego ty· 
godnia w godi, 15-18.00. 

i[);.i$lejszei nocy dyżurują następu 
jące apteki: 

Pabiankka 56 Antoniewicz, 
P:otrkO'lm:ka 127 - Danielewski. Da 
~zyńskiego 59 - Gorczvcki. Zielo'nv 
Rynek 37 - Apteka Społec-zna Nr 
:56. Wschodnia 54 - Karl in, Lima­
notvskiego 37 - Zagórowska. 

* • * 

POZORY CZĘSTO MYl.Ą 
Budowld- młodzieżowa jest jedyną 

lego rodzaju w Lodzi. (Na ogólną !lei 
bc; 100 zatrudnionych. przeszło 70 std 
nowia młodzi. Ze s-tarszych skli'irld 
~ię ,per;;onel techniczny, wic;ksz'.'ść 
nwjstrów i brygad7lstów). Chocby 
w:ęc, z tych wzqlędów placówce t~i 
należy się specjalna opieka, l to nie 
tylko ze :;trony przedsiębiorstwa Po 
winna ona stać gię kuźnią kadr, prnk 
tvczna szkołą dla prz,·szlyćh brY\Jó­
dzisłów. mu.istrów i techników. R"lC 
tę zre>ztą spełnia. ale tylko częścio­
wo. gdyż , jak już wspomnielilimv. pei 
mimo r.obowiązań ze strony dyrPkc!i 
PHP oraz orqanizarji partyjne] i ~a­
rządu Dzielnicy ZMP, zaintereS0''>'3· 
nie tutejszą z;Jłogą jest ciągle nier1o­
stateczne i młouzi stalr natrafiają na 
nieprzewidziane trudności. 

NIEWYKONANE ZOBOWIĄZANlE 
W ciągu dnia dzisiejszego oraz Trudności rozpoC'lęły się już z k(1ń 

pr:wz całą noc. dyżurują następu- tcni kw'etnia. Nie zostalv dostarr10-
jace szpita1e: ne na czas transportery. nie było 

na oddziale chiruririC7.nym - Szpi- również prądu i w konsekwencfl nie 
t.1.I Nr 9 (Radogoszcz. Zgierska 170) wstały wvkonane na cias wbowi~­
r.a oddziale interni:otyczm·m - Szpi 1ania, µodjęte przez załogę dla ucz­
t.al Nr 8 (Pogonowskiego 44). na od- o:enia świ~la 1 Maja. A zobowi<!ld· 
dziale ginekologic?!nym i polożnicz~-m 

1 

r.ia - to ważna rzecz i trudno s1•i 
- Szpital Ubezp!eczalpi Społecznej dziwić rozrrn1yczeniu, jakie opann-
(Łagiewnicka 32-34). "alo młodzież. 

t1 afiło z mil•jsca do, tosować i uspra­
wnić <lolvchGasowrqo systemu pra­
cv. Poza tvm dotkliwie odczuwało 
sic brnk transportera, betoniarki oraz 
piły mechanicznej do obróbki drze· 
wa. 

A.le nie trzeba zapomiNIĆ, żc tutej­
sze kinrownictwo - to po części rów 
nież jcs7.c7.e młodzi Indzie, iak np. 
kol. tech JdrUQCJ, a dvrnkcla. PBJ> nie 
potrafiła t>rzyj~Ć im na czas Z odpo­
WiPdnią pomocą rzy radą. 

Taka sytuacja trwała okolo miesią­
ca. T nlcqła r.mianie dopiero w dru­
qiC'i porowie cr.rrwca. Dr.isia i zaloqa 
111vskuie iu7: bardzo dobre wyniki 
produkcvj11r, np. zbrojarze - 158 
proc. nowej normy, murarzf' - prze­
szło 170 pror., ci<'śle - 124 proc., 
hrvcrauv tran$porlowe - od 115 do 
138 proc. 

Na tym jednak nic kończ<! się tru­
dności. P0 raz pierwszv 0d clwl'ili ro1 
poczi;cia h11dowv nie zost;ił wykona­
nv mirsięPn\· plan prodHkcyiny fm 
rzen\iec). Spnwodowal to brak ŻC'ła-
7il zhroif'ninweoo. en o..,,;.;.~'1,., znar7-
nif' prnrG zbroiarzv, a 7. kolri rów. 
r-ież cic,\li i hC'toniar1.v. \Vvnik za 
loga je"t prawie o 2 lyuodnic opół:­
niona w slusunltu do harmonogramu 
p;·acy. 

Jednnk mlodzl hudowniczowie po­
stanowili, że spóźnienie to wyrówna­
ją. PodiGli zobowiązanie na 22 lipca 
i jestd:my przekonani, ;;.e stanie sic; 

ojciec swojNfo zespołu) - ale nie 
wszyscy. Są, 1 "tac". w"rawdz\e niello 
ni, którzy ni~ rhcą sił,' dzi<>lif nol'ia. 
da11ynil wii!clomośclami. nie wvkazn· 
ją, żadnej tro„ki o swych młodych 
współtowarzvszy pracy. T" ierlnnstk1 
aspołeczne, liołdui<!ce cechowym, na­
wvkom trzPba bezwzrrlqdnie usunnć 
z budowli młodr.ieżowej. jak również 
nie przestrieqa i".cych dyscyplim• pra 
cy. fWs7ystkie trzy sµrawy, oddane 
dotvchczas do sadu i pn:yn11imnif'i 
70 proc. upomniE>ń dotyczy prncow­
ników starszych). 

DLACZEGO NIE MA KOLA ZVJPi 
Zariut nledostalecznet opieki na<I 

buc!cnvlanym ze!>uołf'm mlodziP,ŻOl\ vm 
nwsimy postawi(' również i diielnicy 
Z'MP-ow, kiej, clo której należy, a 
1ni11nowid<'. D"ielnicy ~rbdmieście. 
Pomimo obietnic. do chwili obecnej 
nie ;r.orgdnizowano na miejscu kola 
ZMP. W konsekwencji linba człon. 
ków Z\1P nie· pnwiększa sic - wy­
nosi około 30 proc. załogi - choć 
wielu jest wvróżnia jncvch się przo­
downików pracy, jak np. zbrojarz 
Matysiak. .r11n Kem11a, Adą1ączyk, 
Franciszek Jarosz i inni, którzy w 
pdni zasłuq11ią nil urzvjqcie ;eh w po 
c1ct człon I< ÓW Z. 'lP. 

Zespół młodzieżowy trzeba oto­
czyć większą opieką., należy stwo· 
rzyć lepszl" warmtki prncv, akty. 
wizow:J.ć młod7iei, zarówno pod 
w.:ql~dem politycznym. ink i spo­
łecznym. Je~t In obov. iązek nie 
tylko dyrekrji PBP, a.le przede 

W imieniu nas:ego czytefoilort prMimy „Pows;11.ch:1'1" o odpuu'iedi. 

Kto ma 
. , wpraw1c okna? 

Prte11't11.wi1·it•l<' komitctn <lomow('gtl z ulicy Lin1nnc"' ~kiego 8 11i~7.l): ,, Dom 
1ta;.z rnujdn.ie •ię ohf'cnie w trnkrie ka11italncgo rNnon.111. hl-.: na~ poinfor. 
1110\\ ano j1'dnak, okna na>lf'go domu nie zo~taną po<l.!une remontowi, cho 
c-iu;;: rumy h/ł 11· oplnkanym ~lunie. Zważywszy, że. doni z:imicszknły je,ot t>rze~ 
ludzi 11ra1•y, zapyt11j1•my. kto powinien r.aintere•<H1'uĆ się tq ,pr1111 ą, jeieli dom 
nasz .icst r>od Za1·2•i•lem 1'iirn11·ho111ośd? 

O ile 1111111 1ciudm110. :.alaf's remo11luw 1wpitt1lri.'·cT1 obf'jnrn}e t11kże wy111ia. 
t:I} rnm okierm.rcli. Z1 ·,f'~1my się zatem do Zarządu l\'i'.eruclwmo.foi o 11;ypo 
11 ied:w11ie się w tej sprwł'ie. 

SLADEM NASZYCH ARTYKUŁÓW ] 
15 = 14 konać zmiany cen w jednym cza-

~ie". 
W odpowiedzi na naszą notatkę, 

porusca.iącą sprawę nierównomi·~r- Gruz ma umocnić nasyp 
nych cen sałaty w sklepach MHD W Z\\iązku z zamies<:czoną. przez 
i PSS, otrzymaliśmy następujace nas notatką pt. „Władzom miejskim 
wyja;lnienie z MHD artykułv ku uwadze" Prezydium Rady Naro 
~poż.vwcze: .. Istotnie, tego samego dowej nadesłało wyjaśnienie. 01-:a­
dnia cena za główkę ~ałat.v w.vn::>~i zuje się. że w celu przeprowadzenia 
ła w na~zym sklepie 15 zł, a w sklc linii tramwajowej od Złotna do Cy 
pie PSS - H zł. Powstała różnica ganki ułożono na razie nal\yp o sze 

w~7ysłldm or(!anl7a<'j! p;>rtyjnei cen w:vnikla \VSkntek tego, że warzy 
ora1 ZaTladu Dti<'luicy ZMP. A wa do sklepów dostarczamv od i;:o-
wledv budowla młod:r.ieżowa sta-1 d · 6 · · I · dl ł 

t•okości potrzebnej tylko do umiesz 
czenia szyn. Obecn.ie zachodzi ko­
nieczność umocnienia nusypu przez 
jego poszerzenie. Do tego właśnie 
celu potrzebny jest gruz, zwożony 
tam umyślnie. 

nie si~ lym, czym być powinna -1 zmy rai~o 1 V: '':1e u \~ypa ta~ 1 

jedną ze sr.kól mloclvch Jc?nr na- ceny ulegaJą zm1a111e :v ciągu dnia 
szeqo l:>ndownktwa. -(J. K.l Nie wwszc więc możem~' :>:dażyć do 

tak, jak przvr1.Pkli. 

Dlaczego POT nie docenia szkolenia zawodowego pr;~~;i1: i~~d~a~y~~rni~1i~~~k~~m~~:. 
k k 1 dl d ni/. dntvrhrzas l nie dopuszc1ała do 

Nowa fnrma. zobowiązań o rodukcvinvch w Czynie Lipcowym 
Bra ursow a sprze .awców stałych bral;:ów w zaopatr7eniu hudo p· k . . . t I . ZPP . z b k. 

Wyszkolenie personelu sklepow~- Nie należy więc lekcewa7.vć tak wli w materiały oraz ~po:Qt mecha- 1ę na JDlCJa vwa za OJtl Jm. u rzyc 1ego 
J nirzn . 'v\T walce z trudnościami WY- I . 10 stanowi jedno z poważniejszych ważnego zagadnienia, jak szl<oleni~ rabiają się ch;ciraktf'ry _ 10 prawd,1 Z każd,rm dniem rozwi,i11 s;ę co· cwszlllc~go im. Zubrz:vekiego. p<irł· powiednią przeróbkę dwóch maszyn. 

nowych kadr. podniesienie ich wia raz szerzej ruch w::.pób:awodnictwa jela domosle zobowiqzanie skróceni-a W indywidualnych zobowiazaniach, ~a"adn1'b1'1 nas7 ych i·nstytucJ'i han- ale d:igJe naragtanie trudności, i to . 
1 ~ • ~ ~ domo~ci 'zawodowych i IJOziomu ide .., sor,wllsb<'znego w ramai'b Czynu c~· llu produkcyjnea-o. Pole.imć ono robotnicy tego odd?.iah1 Tomczak, · N' tl · r.ic z winy zało~i. może równie do- I -dlu uspoleczmonego. ie wszys <1e ologic:mego.- Prz'>.'czyniło by się to • · J.1pcowego. bcdzie na Pl'·zesunięciu około 90 lu- R:v. chter, W·•jcik i Lewiński· post.anowi brze :zniechęcić do pracy. v 

.iednak wykazują dostateczną dba- do sprawniejszego i dokładniejszego Nie ma takiej gałęzi przemy~łu, w d~! Il prac pomocniavch .'!"· dz.ial~ li podni~~ć wydajność pracy o 5 proc., 
łość 0 szkolenie nowych kadr sprze obslu7.enia klienta. Powsta.ince no- UCZNlOWIV A WYCHOWA WCY której nie przeiawialaby się wyzwo pol~abrykatów_ do produkCJJ zasadm co da 400 par półfebrykatów dodat-
d . ó ; :r,f . ;- .. '{ej troŚki tnledz)V• •,•Je .placów~i PD'Fr-bądą tlot1-;/,ebowa Cz~~ć zMrudnionej tu inłoclzie:i.y po łona i twórcza Info.Jaty-wa mas. Kla- cw1;. kowo. W 7.obowiązaniach swych za 

awc "'· ie !"J \l.l • , • · · ły zastępow wykwalifikowanych siada ukończone kursy zawodowe, sa robotnicza, stwarza wciaż nowe W ~en sposób ujęte ·usprawnlenir łoga 11chwaliła uhizymać jakość pro 
innymi i PDT. ~przedawcó\~'. Niestety, br;ik kur- ale nie wszyscy (szczególnie ci z pro i różYJorodne formy zobowiązań IIJl 1m;~l1łzacji Jlr~cy ~ p011.woli za.o~.czę- dukcji na dotychc:r.asowym poziomie. 

Wiemy wszyscy, jaką popularno- sów szkolenia zawodowego nie przy wincji). Dlatego też poważni' ztldanic co'v~·<'h. dz1c zakłado\\"l 2,o> mil. zł. m1es1ęcz- Poza tvm hufiec żeński i męski SP 
ścią cieszy się w naszym m1esc1e sparza wyszkolonych sprzedaw!'ów. do spt-łnienia mają tutejsi ma jstro- Załoga Za.kładihv Przemysłu Poń- uie. z<'bowląriał się przestrzegać dyscy-

-------------~---------------------------------- Inno,,·acja izałogi ZPP im. Zubrzyc pliny pracy, izałożyć zespól czytania PDT. Aie to nie jest powodem, aby kiego wprowad7.a wzmożenie opieki lit<?ratury współczesnej ora:r. wzmóc 
kierownictwo PDT miało zaniechać Robotnic za n ab 1· er a s ,. , 1· zdr o w a· a nad llCtniami, co wydatnie 'Z.Więk- swa dzialalność w szeregach bojow szkolenia swych pracowników. Z szy ich udział w produkcji. W pików, ·walC'Z.ących o pokój. pewnością jeszcze wiele niedociąg- d z i a ' ..., a 7.'Vią'lku 7. tym oddział II postann-

\\!l w;;móc wydajność produkcyjną 100 tus ks·1~z· e k nięć spotyka się w jego placówkach d d k p o 2 proc. Pniyniesie to w miesiącu 'J • h 
rzy obsludze klienta. Ra osny pobyt prze sz Olaków z z B im. Stalina na Wiśniowej G6rze lipc:.t dodatkową produkcję ok. 900 do użytku w Bibliotece Unlwers~teckiej 

par półfabrykatów. W entY.lator Pre.ed ldlkoma dniam.i wybraliśmy I chowawc:rtynie prowadzą właśnie ,.po 
się w odwiedeiny do dziec.i robotn!- ciechy" do jadalni. Zatrzymujemy na 
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Z urlopu, którego część prte­
pędrziłem na WC'Za.~ach, pOllosta­
ło mi jeszc.ze kilka dni. Spędzam 
je w domu. Onegdaj uda]jśmy się 
z Polcią do klna. Polcia wybrała 
lcino .,Wisła", gdzie wyświetlany I 
jest tilm pt. ,.Młodzi marynat'!le". 
Film nie'l.wykle nas pcx:hłonął: 
pmedst1w.1iał interesujące życie 
uczniów szkoły marynarskiej. Pol 
cia była zachwycona, ponieważ 
b'ai'd?.o lubi mo~ i marynarty. 

Film szedł w wers.ji pols·kie) 
tak. że nie trzeba było czytać wy 
jaśnień. Wszystko było by do­
bree, gdyby nie wentylator, który 
un1chomiony został w połowie se­
ansu, głusząc swym warkotem 
słowa, wypowiadane na ekranie. 

Oprócrz tego prz02 otwarte 
dr2w.i wyjściowe. wychodzące na 
taras Gospody Ludowej, wdzie­
rały się ja~gotliwe dźwięki or­
kiestry. Polcię to \.v:ielce dener­
wowało. Zanudzala mnie co chwl 
la r;r,apytaniami, C'ł.Y ja coś sł~seę, 
bo ona nic nie może zrozumieć 1 
nie wtle, czego ma w końcu siu~ 
chać czy wersji filmu cq,y tez 
wr7.a'.skli°v.tego fokstrota, wygrywa 
nego przez orkiestrę w Gospo­
dzi'" . 

Istotnte. na sali kina Jest dusz­
M i Słusrz.nie. że obsługa kina dba 
o jej pNewietrzenie, ale czyn­
ności te powinny być wykonywa 
ne w cz.asie p1..zerwy, a n.ie pod• 
c:ias trwania seansu. 

Wasz Hipolit Smutny 

czych Z. P. B. i~. Stalina pra:ebnva chwilę całą gr~madkę: • 
. . '. - • - Czy cbcec1e wracac do domu? 

Zbl!ża się wres17.oie wieczór. TrO!e· 
ba powracać. Imieci okrążyły nasze 
auto j serdecznie nas żegnają. 

- Powiedzcie naszym tatusiom i 
mamusiom. że nam tu- jest dobrze. j 
~uź tak bardzo nie tęsknimy ea do­
mem - prosi Czesio P awlak. 

W oddziale III ~obowią2a,nie W celu godnego uczczenia 8 
przewiduje 2większenie produkcjj o rocznicy Manifestu P. K. W. N. pra-
1096 par półfabrykatów. cownicy Biblioteki Uniwersyteckiej 

.1ących na kolonii w W1śm11Wej Go- _ pytamy. 
rze, aby na miejscu tr,apoznać się :z - Nie - chóralnie odpo·wiadają. 
warunkami ich pobytu. Wychowawczynie ób. ob. Urszula 

Aulo na;:ze szybko mi,ia łany 'Z.bó?, Ligner Janina Czerwińska, Anna Ja 

I 
łąki, lasy. Dzień jest piękny, słoń- rzyna pod kforu11kiem to\v, Ireny 

Jóźwiak troskliwie opiekują się 
ce rozkosznie pl:'2ygrzewa. Za An· wszystkimi dziećmi. „Pocfo,~hy" u-
drzejowem skręcamy w niewielki stawfają się same i oto wszystkie e: 
las j już jesteśmy w Ośrodku kolo- p;osenką n.a ustach śpieszą na pod-
nijnym w Wiśniowej Góme. wieczorek. · 

Żegnając d2ieci, pa.trizymy e du­
rną na owe zdrowo opalone i roze~ 
śmiune bu'Zie d!l.ieci rob::itniczych, 
które swój radosny pobyt na kolo­
n:iJi zawdzięcv.ają troskliwej opiece 
Polski Ludowej. 

W mdywidualnycb zobowi.ąi:i:miach w Łod<Li postanowJU V..'Zmóc wysiłki 
robotnica Alfreda Glapa podjęła się w pracy tak, aby' na dzień 22 l~pca 
zw:ększyć produkcjq o 120 par poń- br. osiągnąć cyfrę 100.000 tomów 
C'l.och miesięcznie, Kazimiera. Ow- książek i czasopism, opracowanych 'i 
czar<'k - o 110, Katarzyna. Szewo oddanych do użytku czytelników. 
o 210 par mic~ięcznie. .Jednocześnie Biblioteka Uniwer;:y 

W celu umożliwienia wspólzawod tecka powiadamia o dotrzymaniu 
nikom wypełnienia .zobowiązań Czy swego •zobowią'llanfa, podjętego 15 
nu Lipcowego, robotnicy oddzialu g·udnia 1949 i oddaniu do dyspozy· 
IV postanowili skrćaić ceas remon- cji publicrz.noścl kata.101n1 ruchów s1>0 

(Bań) tu o 3 proc. orari przeprowad'l.ić od- łewny<·h XIX i XX wieku. 
Samochody nasze ~a -przyjechało 

ich aż trzy) orarz przyby·łY wraz t1.: 

nimi e:espól świetl:ico,vy a:akładów 

---------------------------------------------------------------------------------------------Poszukiwani pracownicy 
ZPB im. Stali.na, wnet otacza roze- Gl'óv,nego księgowego na stanowisko kierowńika 
śmiana. wesoła gromadka opalo- D"?iału Finansowego, kierownika Referatu Go-

spodarczego, kierownika Działu punktów usługo­
nych na brąz malców. W Ośrodku wych Miarowej Odzieży, sekretarki-maszynistki, 
jest d~isiaj niezwykła uroczystość. oficera straży prze::iwpożarnej, księgowego bi­

z oka1.ji zak-0i1czcnia I-go turnusu, lansistę, rachmistrza do Wydziału Pracy i Płacy 
k!~rownik Ośrodka, lubiany przez zaangażuje od zara1 Spółdzielnia Pracy im . .Ta-

ro~lawa D11browskiego, dawniej „Astra" ul. Za­
wszystkie dzieci, tow. Ste!an An- menhofa 3 w podwórzu. ZgłN:zenia przyjmuje 
dt;r.ejczak urządził ognisko oraz wy Referat Personalny. 611 
stępy maleńkich artystów. Na pię~t- Glównego księgowe~o obeznanego z jednolitym 
nej Polanie> wokót ogniska <laS-iadły Planem Kont, inżyniera lub technika z długole­
tłtmu1ie d.ziP,ci., aby pod<z;iWlać popi- Inią praktyką na stanowisko kierownika cner· 

getyki i ruchu. jedną rutynowaną maszyni-
sy swych rówieśników. st.kę. zatrudnią natycbm!ast Zduńska - Wol· 

Tu..eba przy?.mać, że program był :;kie Zakłady Przemysłu Bawelnianego Przedsię­
n!liprawdę ciekawy i urozmaicony. biorstwo Państwowe Wyodrębnione e siedzib~ 
Zndowolenie widnfojące na roześmia w Zduńskiej Woli. Zgłoszenia pl.'Zyjmuje Wy-
nych buziach małych wid2ów i ich dział Personalny. 613 
radosne okt-zyki były najlepszą za- _ _ 
płata dla wykonawców MaJstra na maszyny saneczkowe - ręczne (skar-

• · ' . . petkowe) zatrudnią natychmia~t Zdt.<ńsko-Wol-
Jest~smy oto ra~ero !Z ~ziećmi. na I skie Zakłady Prz~mysłu Dziewiarskiego Przed­

~b1ed.z1e .. Apetyt wszystk1m _dopisu- siębiorstwo Pp.i1stwowe Wyodtębn~one z siedzi· 
Je, bo obiad został smakowicie P;7-Y- j bą w Zduńskiej-Woli ul. gen. $wierczewskiego 
rz~dzony przez persone! ~uchm - Nr. 6-8. Zgłosze.1ia przyjmuje Wydzfa1ł Peri:o­
ob1ady !Zawsze są wyśm1emte - z11- nalnv. 614 
pewnia nas mała Basia Żbikowska, _ ___:"::__------..,..------......,.----­
c6rec-zka robotnika łód7.kfogo. A oto Wykwalifikowanych kierowców samochodowych, 
dzisiejszy jadłospis: :zupa .z ryżem na referentów zatrudnienia i płac. refel'entów do 
mięsie. schab pleczony 2 kai-tofel- Działu Planowania zatrudni natychmiast M!ej­
kami i mlodą kapustą, kompot 'I. ski Handel Detaliczny Artykułami Przemysło­
truskawek i agrestu, a później cu· wymi w Łodzi. Poo:ianla wraz „. życiorysem na­
kierki i ciastka. leży składać do Działu Kadr, ul. Piotrkowska 113. 

620 Rozmawiamy rz 7-mio letnim Wła 

Techników-budowlanych, techników - elektry­
ków, techników·mechaników, maszynistki wykwa· 
lifikowane, księgowych - analiza bilansów, goii 
ców - zatrudni natychmiast Contr11.lny Znrzą<l 
Pt•zemyslu Odzieżowego w ł~odzi, ul. Piotrkowska 
175. Zgłoszenia przyj mu je W yd ział Personalny. 
. 61C>-K 

·Przetargi i licytacje 
W myśl art. 85 i 87 Dekret.u z dnia 28.J.1!!17 

r. o eg·zekucji admińi;;tra c·y jne,i świadczeń pieni~ż­
nych (Dz. U. R. P., Nl' ?.1, poz. 84) Urząd Skar· 
howy w Radomsku poJuje do ogólnej wiadomo­
~d, że w dniu 25 lipca 1950 r~ o godz. 10, u Por 
czyńskit~go Mieczysława i Olbonikiego AntoniegÓ, 
zam. w Koniecpolu przy ul. Lelowskiej 33, odbę 
ozie się sprzedaż z licytacji następujących l'ucho 
mości: 1) Motor „Perk•Jn", 3 konie mech., 1m 
<'ho<lzie, 2) tokarnia do żelaza, 3) bormaszyna 
bez mal'ki - oszacowane łacznie na 660.000.- zł . 
Zgodnie z art. 88 wyżej powołanego Dekretu, 

ot"l7j:?t<\rg rozpoczyna s1ę od poł<.. wy ceny szacun­
kowej. Zajęte przed'Tl i;-.ty można oglądać w 
w dniu licytacji od godz, 8 do 10 na miejscu licy. 

·taeji. Naczelnik Urzędu 
615-K 

D}'rek('ja Okręgowa. Kolei Państwuwych w 
ł..odzi - Wydzi:q HAndlowy - powiadamia, .że 
w dniach 24, 25 i 26 lipca 1950 r. o godr.. 9 na 
s~acji Łódź-Kaliska w magazynie Nr 6, obok 
F:ksped~·cji Towarowej odbędzie się publiczna li· 
cytacja przedmiotów .znalezionych w pociągach 
i na terenie PKP. 

Cl>ntrnln. Odzieżowa - Hurtownia. w Łodzi -
zawiadamia, że w czasie od dnia 1 lipcia 1950 r. 
llrządzn. wyprzedat towarów wybrakowanych 
branży konfekcyjnej". Wyprzedaż odby-1..-ać się 
bęuzie w @klepach C, O. w Łodzi, przy ul. Plac 
Wolności 10 i dostępna będ2.ie dla każdego 
człowieka pracy. 592 

W dniu 30 czerwca 1950 r. zmarł b. Dy­
rektor Zjednoczonych Zakładów Przemysłu 
Gumowego 

Tow. Jastrząbski Wacław 
w wieku lat 59. 

W zmarłym tracimy wzorowego pracow­
nika i nieodfałowanego tJwarzysz;. pracy 

CZESC JEGu P AMJĘCI. 
Dyrekcja 

Ceiitralnego Zarządu Przemyslu Gumowego 
i Tworzyw Sztuczni;ch. 

Kolo Zwiqzkowe, P.O.P. P.Z.P.R. 
621 

Ogłoszenia drobne 
ZAMIENIĘ pokój z ku· PRZE"OF..ASZAM ob. Jó. 
choia w Piotrkowie, S~a r.Pfa Gabarę, ki~rownP<:a 
llna 52 Wójtowicz na p1) Samodzielnego Referatu 
dobne Łódź, 160~1 Admin istracji l\'1ngat:,•· 

nów PSS za niesłuszne 

dziem, który oświadcza z dumą „m6j 
tc;tuś jest pnodownlkiem pracy" 1 
cpowiada dalej . .lak pr.zyjemnie jest 
na ko1oniach. Wład,z;io naucrzył sie 
tu wielu ładnych piosenek i wierszy 
ków. 

Szczegółowy spis tych p:.;edmiotów znajduje ZGINĘŁA teczka, pro-
Księgowych finun owych, materiałowych, ·ma. się w ogłoszeniach t'OZWieszonyc}J na etacji i Eks szę o zwrot karty ree-

szynistki, mechaników do maszyn specjalnych i i:>edycji Towarowej w Łodzi-Kal. mieślniczej wyd. Wy· 

zarzuty skierowane pne 
ciwko niemu. Brochocki 
Stefan, Łódź, Kwarco;va 
76. 16020 

Nadchodzi pora podwieczorku. Wy 

szo;fera mechanika - !Joszukują Zakłady Przemy dział Przemysłowy, 
słu Odzieźowt>g-o im. Dr Więckowskiego, Przed· Powiadamia się również, ie osłlateczny ter· i 2 umów, z:i wy-
siębiorstwo Pa11st\vowe Wyodrebnione, Łódź, ~tl. min do odebrania przedmiotów 1n~lP.7ionych. po nagrodzeniem. Sawicki 
Wólczańska 50. Zg-hszcnia osobiste p1·zyjmujc udowodnieniu wła:mości Ullh'Wa z dniem 18 lip-I Edmund, ł..ódż, Kraku-
Wydział Personalny. ' 617-K ca 1950 r. QOf)k sa 13. 16008 

PRZYBŁĄKAŁ się pjes, 
wilk czarny podpalany 
Sumowa 7 - 5. 
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WIELKIE DEl\IO~STRAC.JE 
BEZROBOTNYCH 

NA G'óRNYl\I SLĄSKU 
W Szopienicach na Górnym S!ą-

1ku - p.isze „Kurier Łódzki" - od­
był się \\-ielki wiec bezrobotnych, na 
któ1·y przybyło kilka tysięcy osób'. 
Do izebranych pr.zemawfał poseł ko· 
munistyczny Wieczorel~. 

W pewnej chwili do posła Wie-

w dn. 7 lipca 1930 r. 
dziećmi na rękach, powięk;;zając tu 
mult i zamiesrzanie. Policja oddała 
dwfo salwy do tłumu. wskutek cze­
go raniono szereg osób. 

Po prrzybyciu posiłków policyj· 
:nych z Janowa. IMysłowic i Kato­
\lli-;ic wzburzone tJumy udało się pod 
wieczór rozpędzić. Bezrobotni rzapo­
wiedzielt dalsze demonstracje. 

czorka rpodeszli posterunkowi, od- ElllGRACJA 
bierając mu głos. Poseł Wieczorek „NA WŁASNĄ RĘKĘ" 
odpowiedział po1icjantom: !\lasy W górach Harcu uległ katastrofie 
mnie wybrały i do mas bęclę przema autobus wiozacy kilkudz'iesięciu po~ 

wiał! skich robotn!ków, którzy na własną 
Na sali powstał krzyk i hałas. O- rękę próbowaU przedostać się do 

deZ\V'ały się okrzyki „Precz z. poli- Be1gii w poszukiwaniu pracy. Kilka 
c.ią! Precz ci faszyzmem! Niech ży- osób' leży w szpitalu. a pozosta­
je rewolucja!" I łych władze niemieckie aresztowały 

Z okolicy 1Zbiegly się kO'biety 1Z I jako podróżujących bez paszportów. 

TEATRY 
PAN"S'fWOWY 

TEATR L'\1. STEF ANA JARACZA 
(ul. Jaracza 27) 

Występy Opery śląskiej 

Diliś, dnia 7 lipca br. o godz. 13, 
opera w 3 aktach L. Delibes'a -
,,LAKME". Oósada: N. Stokowacka, 
K. Szczepańska, O. Szamborow.ska, 
R. Wolińska, T. l\'lazmkiewicz, B. Pa 
procki, R. Fabii1ski, H. Paciejewski, 
St. Witenberg, E. Federowicz, B. 
żaba, E. Kluczko, W. Gołobów, W. 
L"·owicz, J. Kulesza. Ka·pelmistrz J. 
Sill ich. 

PA:&S'l'WOWY TEATR NOWY 
(ul. Daszyńsldego 34, tel. 181-34) 

Godz. 19,15 „Makar Dubrawa" 

PA'&~'l'WOWY 
TEATR POWSZECHNY 

(ul, Obrońców Stalingradu 21, 
tel. 160·36). 

Dyrekcja Państwowego Teatru Po­
wszechnego w Łodzi zawind&mia PT. 
publiczność. że w okresie od dn:a 1 
lipra do 31 lipca br., ze względu na 
urlt py i remonty, Państnowy Teatr 

P,)wszechny w Łodzi, przy ul. Obroń. 
ców Stalingradu 21, bęclzie nieczynny. 

Od dnia 3 siel'pnia br. wznowienie 
komedii A. Fredry pt. „Wielki czło· 
wiek do małych interesów". 

TEATR KOMEDll MUZYCZNEJ 
,,LUTNIA" 

Godz. 19,15 „Córka pani Angot". 
UWAGA: Teatr czynny tylko do 9 

lipca włącznie - zniżki ważne. 

TEATR LETNI „OSA" 
(Piotrkowska 94, tel. 272·70) 

Teatr nieczynny. 

TEATR „ARLEKIN" 
(ul. Piotrkowska 125) 

NieCllynny 

TEATR „PINOKIO" 
rrt. Kopernika 16) 

Od dnia 1 do 31 lipca teatr zam­
lmięty. 

PAN'S1'WOWY 
0

TEATR żYDOWSKl 
(ul. Jaracza 2, tel. 2::. 7-49 

Dziś, godzina 19,30 „Rodzi· 
na Blank" według Szolem Alejche· 
ma w dramatyzacji i reżyserii Jaku· 
ba Rotbauma. 

K.J[NA 
ADRIA dla n1łodzieży (Stalina 1) 
„Wołga, Wołga", godz. 18, 20 

BAŁ'fYK (Narutowicza 20) 
„Młodzi mal'ynarze", godz. 17, Hl, ~1 
BAJKA (Franciszkańska 31) 
· „Kłopoty referenta Tl'ziszki" 

godz. 17.30, 20 
GDYNIA (Daszyńskiego 2) „P.::o­

gram aktualności krajowycl1 i za· 
granirznyeh Nl' 26", godz. 15, Hi, 
17, 18, 19, 20, 21 

R:F]L dla młorlz:eży (Legionóv. 2) 
, Wesoły sublokatol'" „ godz. 16, 18, 20 

· l\IUZA (Pabianicka tn) „Zwycięski 
powrót", godz. 18, 20 

POLONU\ (Piotrkowska 67) 
„Podróże Gulivera" (film w natu· 
ralnych kolorach) godz. 17, 19, 21 

PRZP~DW!OśNIF. (Żeromskiego 76) 
„Elwira l\Iadigan", g-0dz. 17.30, 20 

ROBOTNIK (l\.ili!lskiego 178) 
„Poszukiwacze złota", godz. 18, 20 

ROMA (Rzgowska 84) - „Legityma 
cja partyjna" - godz. 18, 20. 
REKORD (~zgowska 2) „i\liłość na 

lekarstwo' , godz. 18, 20 
STYLOWY (Kilii1~degc 123) 

„Zagubion<> dni", godz. 17.:30, 20 
śWIT (Bah1cki Rynek 2) „Dziś o 
wpół do jedenastej", godz. 18, 20 

TĘCZA (Piotrkowska 108) „Kłopo­
tliwe alihi", godz. 15,30, 18, 20,30 

TATRY (w ogrodzie) - „Decyzja 
prof. lVIilasa", godz. 16,30, 18.30. 
20.30 

WISŁA (Daszyńskiego 1) „Młodzi 
marynarze", godz. 16~30, 18.30, 20,30 
WŁoKNlARZ (Próchnika 16) 

„Wyspa szczęścia", 
godz. 16.30. 18.:30. 20.30. 

WOLNOśó (Napiórkowskiego 16) 
„Okoliczności łagodzące" - godz:. 
16, 18, 20. 

ZACH:Ę)TA (Zgierska 26) „Saławat 
wódz Baszkirów", godz. 18, 20 

Satqra H'alczg 

Karuzela premierów we Francji 
(,.Humanite dimanche ') 

Skład Kolejarza Ze sportu 
--------------------

Dzień 23 lipca 
na mecz 

z Kolejarzem z Olsztyna 
W nadchodzącą niedzielę o godzi 

nie 18 na boisku Kolejarza przy ul. 
Nawrot 73-75 Kolejarz (Łódź) roze­
gra mecz piłkarski o wejście do 
drugiej ligi państwowej. Przeciwai 
kiem łodzian będzie Kolejarz z Ol­
sztyna, który uległ w ubiegłym ty­
godniu Gwardii stołecznej 0:3. Spe 
dziewać się należy, że i w dniu Il 
lipca goście odjada z Łodzi ze spo­
rym bagażem bramek. 

wm1en stać się wielkim dniem propagandy lekkoatletyki na wsi 
w jaki sposób moźemy przeprowadzić próby na zdobycie odznaki 

„S. P. O." w naibardziei nawet prymitywnych warunkach 

Dz·1en" 22 l}pca, w. którym ob:1'.o 
dz1c bedz1emy rado~me 

szóstą l'oczuicę powstania PKWN, 
upłynie pod znakiem najróżnorodniej 
szych imp1·ez sportowych w •całym 
kraju, które odbywać się będą pod 
hasłem: „SPRA W~I DO PRACY I 
OBHO:NY!" 

i mamy tylko jeden stopper do dy· Teraz musimy z kolei pomy~leć o 
spozycji? Okazuje się, że te przesz- mierzeniu czasów. Dobrze, gdy ma­
kody można łatwo pokonać. my dwa stoppery, ale co zrobić w wy Kolej:?rz miejscowy wystąpi w na 

stępującym składzie: w bramce 
Depczyński, w obronie: Szeligowski 
i Bzigot, w pomocy bracia Jacho· 
wie Mieczysław i Bogumił oraz Out 
kiewicz, w ataku: Stolecki lub Wit 
kowski oraz Bilewicz, Kmin, Ko· 
czewski i Deska. Wśród tej jedenast 
ki znajduje się kilku juniorów jak 
bracia Jachowie, Bilewicz. 

O ile 22 lipca obchodzony będzie 
przede wszystkim przez sportowców 
rniaat, o tyle 2:3 lipca będzie wielkim 
dniem dla spodu wiejskiego. W dniu 
tym bowiem ze wszystkich miast wy 
jadą na wieś ekipy sportowe, aby 
pomóc spo1;towi wiejskiemu w prze 
prowadzeniu imprez propagando· 
wych i prób na zdobycie odznaki 
sprawności fizycznej, któ1·e bęJą kul 
minac~·jnym punktem programó'Y 
wszystkich imp1·cz zal'ówno na wsi, 
jak i w mieście. 

Bieżnię musi nam w tym wypadku padku, gd~· mamy J,?Od ręką tyllw 
zastąpić jakaś alejka, względme jeden, a próbę musimy przeprawa· 
dróżka o możliwie gładkiej nawierz- dzić przy współzawodnictwie przy. 
chni i na tyie szeroka, abyśmy mo· najmniej dwóch zaw~dników, jak te· 
o-Ji wyznaczyć na niej przynajmniej go wymaga regulamm? 
dwa tory. Tory wyznaczyć najlepiej 
za pomocą chorągiewek. Chorągiew: I JAK SOBIE RADZić Z l\IIERZE-
ki musza również oznaczać start 1 NIEM CZASóW? 
i;1~~ę" Za· me_tą powin~iśi;iy . umi_e· 1 W takim wypadku musimy łapać 
;;ci.c J_e~zcze .J~dną ch?tągiewl,ę, ~o na stopperze czas pierwszego, dru· 
ktoreJ po\\:men dob~ec zawodn~i<, giemu zaś, gdy przyjdzie za pierw· 
aby metę mmął w naJszybszym bie· szym o jakiś metr doliczać 0,2 sek. 

Zawody · niedzielne wzbudziły 

Jak takie próby przeprowadzić w 
warunkach niekiedy bardzo prymi· 
tywnych, dat tego przykład na je· 
dnym 7.e zjazdów nauczycieli wycho­
wania fizycznego w Łodzi wizytator 
Jrnrato1·ium wal'szawskiego prof. Pa· 
i·uszewski. 

CO ZROBlć. JAK 'SIE ~1A 
BIEżNI 

Jak pTzeprowadzić próby na odzna 
kę sportową „SPO" na przykład ''I'. 
biegach krótkich, gdy nie ma bieżm 

gu. 
Jak ma się odbyć start do takich 

biegów, czy z pozycji niskiej, c::y 
zwykłej? Sprawa startu jest w 
tym WYJJadku nieważna. Można po· 
kazać ubiegającym się o odzn~kę 
start niski, ale zawodnik powimen 
~tartować w takiej pozycji, w jakiej 
mu jest wygodniej. 

BIEG NA CHUSTECZI.{~ 

Wypuszczać ze startu zawodnikó':v 
musimy, jeśli nie mamy pomocm· 
ków, przy pomocy samych z.awod· 
ników, lub kogoś z widzów. Pistolet 
zastapić tu może zwykła chusteczka. 
Na dany przez nią znak zawodnicy 
b~dą wychodzili ze startu. 

Czyn Lipcowy 
przodowników wychowania fizycznego 

Uczestnicy kursu przodowników 
w. f. w Centralnej Szkole Wychowa­
nia Fizycznego CRZZ w Czerwiósku 
n. Odrą, odpowiadając na Apel !<o­
lejarzy z Tarnowskich Gór, podjęli 
następujace zobowiązania: 

W ramach pracy społecznej. dopro 
wadzić do stanu idealnej używalno­
ści ora1.. konserwować nowopowstałe 
boiska do koszykówki, siatkówki oraz 
basen pływacki. 
Rozumiejąc sens i założenia pod-

stawowego szkolenia w dziedzinie 
kultury fizycznej postanawiamy: 

w jziedzinie wychowania - pod­
nieść poziom ideologiczny i uzupeł­
nić braki karności i dyscypliny; 

w dziedzinie teorii utworzyć kółka 
sam olrnz tałceniowe: 

w dziedzinie praktyki - podnieść 
własną sprawność fizyczną przez 
gremialne zdobywanie odznaki SP, 

postępowaniem swoim wykazać, że 
godni jesteśmy miana sportowców 
Polski Ludowej. 

WZY'"lamy do podjęcia zobowią­
za1i wszystkie obozy sportowe w Pol 
sce. Realizacją tych zobowiąza1i wy­
każemy, że naczelnym zadaniem 
sportu w Polsce Ludowej jest wycho 
wanie świadomego, radosnego twór­
cy socjalizmu - zdrowego i spraw­
nego, szanującego pracę, bojownika 
walki o pokój. • 

·································••ii::••···························-······························· 
Co usłvszvmy przez raai 

Program na l)itlt>lfli lipe.a 19;)0 r-1 cuje n.a~z. ko~itet blokow}"'· l~,:35 
12.04 DziĆnnik południowy. 13,10 (Ł) Piesn l'oznych n~r?~?'~'· ~i.OO 

(Ł) A I · dl PGR · ··c!zielni Koncert dla przodO\\lll\,o'' , p1acy. 
Ul YCJa a 1 spor 17 ,13 Audycja literacka. 18,15 (Ł) 

produkcyjnych. 13,~0 Koncer_t_ ?~· R~portaż z PZPB im. Armii Ludo· 
kieshy Rozgłośni Szczer111sk1eJ. we;. 18,:!5 (Ł) Koncert życzci1. 18,l5 
14.00 Radiokronika. 14,20 (Ł) :\It1:c,r „Szpilki" - audycja satyryczna. 
k~ popularna i ludowa. 1-1.55 „:\Iówh.: 1!.l.00 Koncert ~ymfoniczny. 20„00 
ksiażki". 15.10 W. A. Mozart - So· Dziennik wieczorny. 20.40 „Ulub10: 
nat~ D·dlll' na dwa fortepiany. 15,:30 

0
nc melodie". 21.15 J. S. Bach.- Sm· 

Audycja dla :świetlic dziecięcych. ta As-dur. 21,30 „Wszechnica Ra· 
15.50 l\Iuzyka. Hi,00 Dziennik 11opo· 1 diow?J."· 22,15 Koncert .. Tn11~sm. z :8'.l 
Judnio\\'y. 16,20 (ł,) Na boi~kach i <lapesztu. 23.00 o~t~tnie w1adom?_::!Cl. 
bieżniach kraju. lG,25 (Ł) „Jak pra 23.15 :Uozaika ulubionych rnelodu. 

Imperialistom ku pamięci! 
(„Prawda") 

Historia jednej agresji 

wielkie zainteresowanie wśród mi­
łośników piłkarstwa. Będze to iedy 
na w Łodzi w tym dniu impreza 
piłkarska. A więc w niedzielę spo­
tykamy się na boisku Kolejarza. Przejd~my teraz do rzutów. Aby 

przeprowadzić tę konkurencję m:isi 
my mieć l'ZUtnię, a gdy jej nie ma, T b d • mecz'· 
musimy ją sami zainstalować. Zre· O ę Zie 
sztą w sposób całkiem łatwy, rn·;:ez Komitet Organizacyjny przy DRN 
wynalezienie jakiejś deski i zakopa· Łódź - Sródmieście powiadamia 
nie jej równo z ziemią. Chorągiewka szerokie rzesze publiczności o ma­
mi odmierzamy metry i od biedy mo jącyrn odbyć się meczu piłkarskim 
żemy już przeprowadzić i tę konku pomiędzy DRN (Sródmieście), a 
renc,ię. DRN (Północ) w dniu 15. 7. 50 r. 

KILKA SŁóW O SKOKACH Q godzinie 16, na boisku „Zjednoczo 
Pozostają nam wreszcie skoki. O nych" tj. na ul. Kilińskiego. 

skocznię na wsi jest jeszcze trndnbj Całkowity dochód zostaje przeka 
od l'Zutni, ale przy dob1·ych r:hę· zany na Komitet Obrońców Poko· 
ciach można .ią. sobie samemu zro: ju. 
bić. W tym celu wystarczy wykopac Bilet wejściowy wynosi złotych 
niegłęboki pi-ostokąt o wyn1iarach 50. Przedsprzedaż biletów odbywa 
3x5 m„ ziemię dobrze skopać i zgi·,i się w DRN Łódź - Sródmieścic, 
bić. Pl'zy skokach w dal odległość Legionów 10, II piętro, pokój 255. 
można mierzyć od palców nóg przy w godzinach od 7.30 do 14.30. 
odbiciu do bliższego śladu pięty. 
Skoki wzwyż będą wymagały je3~· Nowe Złotno nie śpi 
cze stojaka. To też nie nastręczy wie 
le trndu organizatorom. \Vystar~zy 
Jwło skopanego prostokąta wbić dwie 
tyczki z gwoździami o naciętyc11 
łebkach, a zamiast poprzeczki uż,v.! 
sznurka zakończonego z obu str<>n cię 
żarkami, a jeszcze lepiej wystara6 
się o jakąś listwę, gdyż sznurek, ial; 
wiadomo, ugina się i bywa często 
że skok okazuje sii: grubo gorszy, 
niż wskazuje podziałk'a. 

~lOżE TYCH KILKA UWAG SPO· 
PULARYZUJE BARDZIEJ LEKKO· 

ATLETYKĘ„. 

Podane wyżej uwagi przydadzą się 
może nasz:vm kolom sportowym, któ 
re w:vrusza w dniu 23 bm. na wieś 
do LZS i ·przyczynią się, być moż~, 
do więk;zej popularyzacji na w:s1, 
tnk pięknej i pożyteczne.i gałęzi spor 
tu, jaką. jest lekkoatletyka~ która ,n~ 
w~i powinna be11wzglęrlme za;ąc 
picr\l'sze mie.isce przed innymi spor 
tun1i. 

Mistrzostwa kolarskie 
Moskwy 

MOSKWA. W Moskwie rorz:egra­
no \\'yścigi kolarskie na przełaj o 
mistr20stwo stolicy ZSRR. W k0n­
kurencji kobiet na dystansie 10 km 
r,:erwsze miejsce rzajęła .zeszło­
roczna mistrzyni Kuczumowa, prze­
biegając trasę w 37:27 min. Tytuł 
mistrza ·Moskwy w konkurencji 
męskiej rz:dobyt Terentiew, który 
pri:ebył 30-kilometrową trasę w 
1.18:35 godź. Drużynowo pierwsze 
miejsce zajął rz.espół lotników WWS. 

W niedzielę, dnia 9 bm. o godzi­
nie 16 po poł. na boisku Kola Te­
renowego ZMP w Nowym Złotnie, 
zostanie rozegrany mecż piłkarski 
pomiędzy miejscowym Kołem Sp1Jr 
towym „Stal" przy ŁZWANN A-31. 

GLOS 

Organ ł.6ddder:o Komitetu l Wole· 
w6dZkłego Komitetu Polskiel Zle· 
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